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Róży Luksemburg i Karola Liebknechta 

proponuje wstępne spotkanie 
przedstawicieli obu cz~ści Niemiec 

Pismo J. Dieckmanna do przewodniczącego 
Bundestagu 

Jak donosi arencJa AON, przewodniczący Izby Ludowej 
NRD Johannes Dieckmann wyslosowat do pnewodnicząeego 
Bundesta.riu r.achodnlo-niemleckieco pismo, które closi m.ln.: 

Konferencja czterech mini- Na posiedi.eniu uchwalono 
strów spraw zagranicznych reZ1>lucję, która podkreśla w 
mająca się odbyć w Berlinie szcz.ególności, że J><mieważ po­
jest dowodem tego, że dzięki kojowe rozwiązanie problemu 
wytrwałym i skutecznym wy- niemieckiego sta·nowi niezwy-
1\łkom ludzi miłujących pokój kle doniosłą przesłankę dla 
wzrosły !Zanse osłabienia na- osłabienia napięcia międzyna­
pięcla w stosunkach między- rodowego - konieczny jest u­
narooowych. W rezultacie tego dział przedstawicieli Niemiec 
stało się również możliwe zła- wschoonich i zachodnich w 
go<izenle, a w konsekwencji 1 konferencji berlińskiej mini­
usunlęcie napięcia w naszej i;trów spraw zagranicznych. 
rozbitej ojczyźnie. PRZEl\'IOWmNIE 

Naród niemiecki jest :Ły• PASTORA NIBMOELLERA 
wotnie zainteresowany przede 
wszystkim w tym. by konfe­
rencja berlińska macznle 
przyśpieszyła rozwiązanie pro· 
blemu zawarcia traktatu po­
kojowego z Niemcami I przy­
wrócenia Niemcom jedności 
na zasadach demokratycznych 
l pokojowych. 

Prezydium Izby Ludowej 
Niemieckiej Republlki Demo· 
kratycznej szczegółowo prze­
dyskutowało na swym posie­
dzeniu zag-adnlenla związane 
l!!e zwołaniem berllń~kle.J kon· 
terencil ministrów spraw za­
granicznych I w szczegńlnoścl 
powitało z zadowoleniem wy­
trwałe wvsilkl rządu NRD. 
zmierzające do zapewnienia 
udziału przedstawicieli Repu· 
bliki Federalnej oraz przed­
stawicieli Niemieckiej Repu­
blik! Demokratycmej w d.vs· 
kusjl nad problemem nie­
mieckim na konferencji ber­
lińskiej Na swym posiedzeniu 
prezydium Izby Ludowej po· 
stanowilo zaproponować Bun-
destagowi w Bonn, by 
prz"dstawJclele Niemieckiej 
Republiki Federalnej I Nie­
mieckiej Republiki Oemnkra· 
\ycmej zwrócili sle do ber­
lińskiej konferencji mln f,;trów 
epraw zagranicznych z prośbą, 
by przedstawiciele obu cześ~I 
Niemiec mogli wi\ą~ udział w 
rozpatrywaniu na konferencji 
spraw związanych z zawar­
ciem traktatu pokoJowe~o z 
Ni• mea mi I przywróceniem 
jedności Niemiec 

Prezydium 1-zby Ludowe~ 
uv·aża ponadto za rzecz ~r.cr.e­
gólnie pożądaną. by na.<tąpilo 
rnstępne spntkan ie pru·tl~a­

wlclel\ obu części Niemiec. 

PO!'IJF.07.F.NIE KOMITETU 
DO SPRAW JF.ONOSCI 

NitMIEC 

Dnia 13 bm. odbyło &ie w 
Berlinie pod przewodnictwem 
wicepremiera NRD G. Locha 
posiedz.enie Komitetu do 
Spraw J.edności Niemiec. 

Korea: · . 
Amerykanie 

odwlekają 
• • 'vznow1en1e 

rokowań 

Znany cjziałacz zachodnio­
niemieckiego ruchu obrońców 
pokoju, pastor Niemoeller, w 
przemówieniu wygłosi..onym w 
związku z zapowiedzianą kon­
ferencją czterech ministrów 
spraw zagranicż.nych, wezwal 
wszystkich Niemców do pod­
jęcia energicznej akcji na 
rze<:z pokojowego zjednc>cze­
nia Niemie<:. 

APEL STAł..EJ KOMISJI 
KRAJOWEJ RADY POKOJU 

WE FRANCJI 

Stała komisja Krajowej Ra· 
dy Pokoju we Francji opubli­
kował.a komunikat, w którym 
podkreśla, że mająca się od­
być konferencja berlińska 
przedstawicieli czterech mo­
carstw jest wielkim sukcesem 
ruchu pokojowego. 

„Uzbrojenie Niemie<: Jest 
niemożliwe bez zgooy ze stro­
ny Fram:ji - głosi komuni­
kat. 

Waine jest, aby ci, którzy 
reprezentować będą Fr;incję 
w Berlinie, liczyli się z tą wo­
lą narooów. W Berlinie po­
winno sle usłysze~ głos Fra·n­
cji, a nie części kół oficial­
n_ych, które nie reprezentują 
interesów Francji", 
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Drogi • I środki · 

dalszego • 
fOZWOJU 

produkcji rolniczej 
Przed wyborami 
do Rady Hajwyższei 

ZSRR 
MOSKWA. 14.1. 

W związku z przygoto­
waniami do wyborów do 
Rady Najwyższej . ZSRR 
raz.poczęła się 13 bm. akcja 
wysuwania kandydatów na 
członków Centralnej Ko­
misjl Wyborczej. 

Sprawie tej poświęcone 
bylo posiedzenie Prezy­
dium Wszechzwiązkowej 
Centralnej Rady Związ­
ków Zawl>dowych (WCSPS) 
z. udziałem czołowych dzia­
łaczy KC Związków Zawo­
dowych. 

Na posiedzeniu przyjęto 
kandydaturę przewodni­
czącego WCSPS N. M. 
Szwernika na członka Cen­
tralnej Komisji Wyborczej. 

tematem obrad sesji 
tfl 

Woj. RN w Łodzi 15 stycznia 1919 roku na ulicach Berlina zginęli z rąk reakcyjnych 
' 

Pierwsza tegoroczna sesja Wojewódzkiej Rady 
Narodowej miała szczególnie wazne 7Daczenie. Za· 
daniem jej było wskazać na sposoby i środki dalsze­
go podniesienia produkcji rolniczej w Wf:?jewództwie 
łódzkim w myśl wskazań IX Plenum KC i uchwały 
Rady Ministrów z 17 grudnia ub. r. Toteż radni zja­
wili się na sesję w komplecie. Przybył leż z War­
szawy ZASTĘPCA PRZEWODNICZĄCEGO RA· 
DY PA~STWA, PROF. DR STEFAN IGNAR 
POSEL NA SEJM PRL Z ZIEMI LODZKIEJ. 

i;lepaczy Róża Luksemburg i Karol Liebknecht, pnywódcy l{omunistycz, 

Sesj~ zagaił przewodniczący 

Prezydium Woj. RN, ob. Ju­
lian Horodecki. 

- „ObraduJemy dziś - mó­
wi! ob. Horodecki - w przed­
dzień 9 rocznicy wyzwolenia 
stolicy Polski - Warszawy -
przez bohaterską Armię Ra­
dziecką. Warszawa była wów­
czas miastem gruzów i ruin, 
zniszczonym przez bestialskie­
go okupanta hitlerowskiego. 
Dziś Warszawa świeci w blas­
ku chwaly. Dumny jest na, z 
naród ze swej stolicy, która 
jest sercem i mlizgiem naszej 
ludowej ojczyzny", 

NOWI RADNI 

nej Partii Niemiec, wybitni działacze międzynarodowego ruchu robot­

niczego. 

Artykuł poświęcony rewolucyjnemu ruchowi niemieckiej kla~y robot­

niczej - czytaj na str, 3-ej. 

Preiydium sesji. rot. A. J. 

Racjonalizatorzy I 
Składajcie wnioski 

rac jon a li zatorskie 
na cześć li Ziazdu 

- wzywa tokarz 
Antoni BreA?;uła 

Z kolei przewodnictwo obra- ----------------------------------------
20-krotny racjonalizator od­

działu W-2 Zakładów Prze­
mysłu Metalowego im. J . Sta• 
lina w Poznaniu - Antoni 
Breguła dla uczczenia li Zjaz­
du partii zobowiązał się opra­
cować wniosek usprawni.aJą­
cy wiercenie otworów do śli­
macz.nic do tendrów. Breguła 
w dniu 14 bm. zrealizował 
swoje zobowiąz.anie. Dzięki 
skonstruowaniu specjalnego 
przyrządu zastąpił on dotych­
cuisowe trasowanie otworów 
do ślimacz.nic tendrowych 
wierceniem wykluczającym 

'powst<mie Jakichkolwiek bra­
ków. Breguła składaJąc opra­
cowany przez siebie wniosek 
w komórce wynalazczości o­
świadczył, że jegQ zdaniem, 
każdy racjonalizator powinien 
w okresie przedzjazdowym 
złożyć co najmniej jeden wnio­
sek usprawniający i przyczy­
nić się do dalszego upowsze­
chnieni.a ruchu racjonalizator­
skiego wśród ogółu robotni­
ków. Breguła wezwał racjo­
nalizatorów całej Polski do 
podejmuwania tego roi:tz.aju 
zobowiązań. 

darni sesji obejmuje radny; 
Wł. Paterka, który przyjmuje 
ślubowanie nowopr.cyjętych 
radnych, zgłoszonych przez po­
<zczególne organizacje społecz­
ne lub zAkłady pracy. Wśrń<I 
uroczystej ciszy składają ślu· 

bowanie radni; z. Narndzlń­
ska - rr.alorulna chłnpka z 
powiatu ~1erad1kie!lu, K. So· 
IJil.•raJ - m" lu1 ol ua chłopka 2 

pow1n1 u lnw1ck 1ego, J. Sitna 
- prząrłka kombinatu 1m. No• 
wotk1 w Piot1kow1e, Wł. Mi­
lms~ewska - robol nica Mn~1-
czenick 1ch ZPB. M. Binkow­
ska - rub11tnica Zakładów 1m. 
W. Piecka w Żychlinie, K. 
Skrzypc1·kl przodujący 
chlup z powiatu wieluńskiego, 
E. Strlmach - rzemieślnik z. 
Pab11rn1c 01 az Z. Drzewicki. 

WIELKIE OSIĄGNIĘCIA 
I WIELKIE ZADANIA 

Za~adnlczy referal Wy'!losll 
przcwodnlt•tący Pre-tydlum 
WojewódtkiPJ Rady Narodowej 
w f,odzl, ob. J. Horode<'kl, 
wskazując na zadania rad na­
rodowych, wynikające z wY­
tycznycb IX Plenum KC 
PZPR. 

Rośnifł krzywa produkcji 

Włókniarze łódzcy podejmują 
dodatkowe zobowiązania przedzjazdowe 

Coraz więcej zalóg zakładów przemysłu wlóklennll'zego 
przysh;puje do poglęblania zobowiązań przedzjazdowych. W 
wielu fabryliacb nieuslannle rośnie kl'ZYW& produkcji, 

O TRWAŁOSC 

l. ESTETYKĘ PROI)UKCn 

ZPW IM. WARVIQSKIEGO wykończalni ZPW im. Waryń- Robotnicy Tomaszowskiej 
ODPOWIADAJĄ NA APEL skiego wykonała już swoJe Fabryki Dywanów i Chodni-

TOW. TOMALSKIEGO zobowiązania przedzjazdowe. ków postanowili podnieść 
We współzawodnictwie na znacznie trwałQŚĆ I estetykę 

Jak podaje nasz korespon- cześć Il Zjazdu naszej partii swych wyrobów. Do walki o 
dent, tow. Podgórski - załoga szczególnie pomyślne wyntki 

uzyskały zespoły mistrzów pełną realizację tego zobo­

Nowa tkalnia 
w .Turku 

pralniczych Krakowskiego l wiązania przystąpiła cała za­
Ziomka oraz zespoły bryga- loga. W uzyskiwaniu wysokiej 
dzistów Szczygit!lskiego i jakości produkcji przodują : 
Monkolskiego. tkacz tow. Józef Kostrzewa. 

Podczas masówki, na której tkaczka tow. Alicja Misztal. 
zebrała się załoga, by poglę- prządki Irena Slusarczyk l Zo­
bić swoje zobowiązania przed- fia Rybarczyk. 
zjazdowe, wykończalnicy po-·--------------------------­

Niemcy witajq k.unferenc3ę w Berhnie 
Poważny Jest dorobek wsi 

woJeWódllwa lódLk1ego w c1ą­
gu 9 lat władzy luduwei. 55 
tysięcy roqzin chłopskich o­
trzymało poobszarniczą ziemię, 
stworwno 31 tysięcy gospo­
darstw dla byłej służby fol­
warcznej, a 24 tysiące gospo­
darstw zostało uzupełnionych. 

Potrzeby pracuJącego chłop­

stwa zaspokaJaJą 13 POM i 
190 GOM. 5-krotnie zwiększy­
ło się zaopatrzenie w nawozy 
sztuczne, a 463 gromady zo­
stały zelektryfikowane. Po-

Jeszcze do niedawna, obok 
wzniesiuneJ p1·zed dwoma laty 
pięknej, nowoczesnej fabryki 
jedwabniczej w Turku (WOJe> 
wództwo poznańskie), stala 
stara, pokapitalistyczna rudera 
- największy zakład przemy­
słowy w Turku w okresie rzą· 
dów sanacyjnych. W pierw­
szych dniach bieżącego roku 
brygady robotnicze rozpoczęły 
rozbiórkę tej rudery. Są to 
prace wstępne przy budowie 
nowej, wielkiej tkalni, która 
pozwoli Turkowskim Zakła­
dom Przemysłu Jedwabniczego 
już w 1955 roku zwiększyć 

produkcie o 130 procent w po­
równaniu z produkcją obecną. 

stanowili podjąć wezwanie 
tow. Tomalskiego z ZPW im. 
Łukasińskiego i przystąpić do 
współzawodnictwa pod has­
łem: „Do mojego planu n ie 
wliczam produkcji brakowej". 

Przemówienie radiowe Edena 
PEKIN, 14 l. RY•- fb 1S 

Na zebraniu sekretarzy 
lącz.nlkowYCh w Panmundżo­
nie w dniu 14 bm. Ameryka­
nie - Jak donosi Agencja No­
wych Chin - odmówili usta­
lenia da ty przerwanych roz­
mów w sprawie zwołania kon­
ferencji politycznej. Przedsta­
wiciel USA Martin domagał 
sie, by przed ustaleniem daty 
„sprostować" protokóły do­
tychczasowych rozmów na ten 
temat i aby kwestia ustale­
nia daty omówiQna została na 
Posiedzeniu niejawnym. Stro· 
na koreańsko-chińska stwier­
dził-a, że wysuwanie tego ro­
dtaju warunków jest absolut­
nie niepotrzebne, świadczy o­
no o tym, że Waszyngton nie 
chce szybkiego wznowienia 
rokowafl, 

l\Towa prowokacja 
Adenauera • 
BERLIN, 14.1. ustaw komisji prawnej oraz 

Partie koalicyjne rządu 
Adenauera prz.edsta wiły Bun-

komisji dla „spraw europej­
skich''. (Dalszy ciąg na str. 2) 

destagowi projekty ustaw 1-------------------------------------

Ostatecz.nle Martin zapro­
ponował odroczenie dyskusji 
do piątku rano. ł'rzedstawi­
ciel strony koreańsko-chiń­
.skiej żu Mun Sun. pragnąc 
dać jesz.cze ie-Oen dowód do­
brej woli. zgodził się na tę 
propozycje. I 

zmierzających do rewizji kon­
stytucji i do wprowadzenia w 
Niemczech zachodnich obo­
wiązku powszechnej służby 
wojskowe]. 

Sprawa ta znalazła się na 
porządku dziennym w Bun­
destagu w dniu 14 stycznia. 
Poprzedziły Ją poufne rozmo­
wy między Adenauerem I 
prawicowym przywódcą SPD 
- Ollenhauerem. 

Bundestag po.stanowił przP­
kazać wspomniane projekty 

Mimo terroru agentów lisynmanowskich . , 
JCDC(,°"~ 

, 
C(lra·z · wi·.;cei 
domaga się repalriae,ji 

PEKIN, 14. 1. 
l<ort'spondent Ager.ej! Nowych Chin donosi z Kaesongu, 

te 13 bm. przekazano stronie koreańsko-chińskiej dwóch 
dalszych jeńców - Jednego Chińczyka i jednego Koreań­
czyka. 

W związku z tym.ie strona amerykańska przygotowuje się 
do zatrzymania przemocą Jeńców koreańskich i chińskich, 
~oraz \o nowi jeńcy z narażeniem życia wydostają się spod 
kontroli terrorystów lisynmanowskich I czangkaiszekow­
skich w obozie Tonzanni. Fakt ten świadczy o konieczności 
kontynuowania akcji wyjaśniającej, aby umożliwić jeńcom 
woj'ennym skorzvst.anle z przysługującego im prawa do re­
pa ~riacji. _ 

W gmachu Prezydium Woj. RN 
zoslała olwarla 

wystawa rolnictwa i przemysłu 
województwa łódzkiego 

ROLNICTWO I PRZEMYSŁ WOJ. Ł()DZKIEGO W 
LATACH 1945--1953 - oznajmiają wielkie litery, lśnll\Ce 

srebrem na błękitnej ścianie. Nad nimi mapa gospodarcza. 
Cala usiana miniaturowymi rysunkami nowoczesnych bu­
dowli, zwierząt hodowlanych I rozmaitych gatunków zbota. 
Priyclj\ga ona uwagę kaźdeao przebywającego w cmachu 
Prezydium Wojewódzkiej Rady Narodowej, 

Trzy długie rzędy plansz. Na 
jednej z nich odcin11Ją się bia­
łe litery: "W wojcwód7.twie 
łódzkim bibliotek - 242, punk­
tów bibliotecznych 1.400, czy­
telników 114 tys.'' Następna 
mówi; „82 śwlellice w woje­
wództwie łódzkim i 352 zes-
11oly świetlicowe", 

W długiej I widnej sali znaj­
duje się wiele stoisk z ekspo­
natami, wystawiQnymi przez 
wieś województwa łódzkiego. 

Na długim stole rozłożono 
ro;o.maite odmiany ziemnia­
ków. Po lewej stronie upra­
wiane przez chłopów naszego 
·" 

województwa, po prawej 
nowe odmiany, których upra­
wą powinny Jak najrychlej za­
jąć się sp()ld11elnie produkcyj­
ne i gospodarstwa indy widu· 
alne. · 

W części wystawy obrazują-
cej os1ągn1ęcia rolnictwa 
przedstawione są sukcesy 
spółdzielni prooukcyjnych, 
PGR I chłopów, gospodarują­
cych indywidualnie. w walce o 
wysokie plony. PokazanQ tei, 
jak szkolą się kfłdry dla rol­
nictwa, iakie korzyści daje 
wierłza rolnicza. :OObrazowano 
wyniki melioracji, Tu można 

się również dowiedzieć, jak na­
leży walczyć ze wszelkimi 
szkodnikami roślin i owoców I 
jak należy ~bronić zwierzęta 
przed chorobami, 

Oddzielny dział stanowi wy­
stawa drobnej wytwórczości I 
przemysłu terenowego. W es· 
tetycznie urządzonych stois­
kach wyłożono setki ekspona­
tów: arlykuły przemysłowe, 

spożywcze itp. Zwiedzający 

mogą też na mleiscu zaopa· 
trzyć się w konfekcję męską 1 
damską, obuwie i wiele In. 
nych artykułów. 

Wystawa wstała otwarta 
wczoraj. Pienvszymi, którzy ją 
zwiedzili byli radni oraz robot­
nicy i rolnicy, zaproszeni na 
sesję Wojewódzkiej Rady Na­
rodowej. Wystawa otwarta jest 
dla zwiedzających codziennie 
I mieści się w gmachu Prezy­
dium Woj. RN przy ulicy O­
grodowej 15. 

ROBOTNICY 

Dni.a 11 bm. brytyjski minister spraw zagranicznych Eden 
wygłosił przemówienie przez radio. Eden oświadczył, że „w 
minionym ' roku najbardziej pocieszającym wydarzeniem 

ZPJ IM. WROBLEWSKIEGO 
POGŁĘBIAJĄ 

SWOJE ZOBOWIĄZANIA 

Podejmując zobowiązania 
na cześć 11 Zjazdu PZPR za­
łoga ZPJ im. Wróblewskiego 
postanowiła rozszerzyć zakres 
swojej produkcj i o 6 nowych 
asortymentów tkanin. 
Zobowiązanie to zostało wy­

konane z nadwyżką, bowiem 
Zakłady im. Wróblewskiego 
produkują już 9 nowych ro­
dzajów tkanin. 

W ostatnich dniach załoga 
tej fabryki przystąpiła do po­
głębieni.a swych zobowiązań 
przedzjazdowych. I tak ro­
botnicy tkalni I postanowili 
do końca bm. wyprooukować 
ponad plan 8.500 m tkanin, a 
zaloga wykończalni dp końca 
stycznia wykończy dodatkowo 
50.000 m tkanin. 

WEŁNIANE 

KOCE PODROZNE 
PRODUKUJE ZAŁOGA 

ZPW 9 MAJA 

było zap1zestanie działań wo­
iennych w Korei" i dodal, „że 
jest jeszcze wiele nie rozwią­
zanych problemów", 

Mówca Wyraził zadowolenie 
ze „wzmagającej się potęgi 

paktu atlantyckiego", który 
stworzył - Jego zdaniem -
„wielki system wojskowy", 
Omawiając fakt wznowienia 

stosunków dyplomatycznych 
między Anglią a Iranem, Eden 
stwierdz;ił, że „ma nadzieję, lż 
w krótkim czasie rozpocz.nie 
rokowania w sprawie nafty", 

Na\W1ązując do ma1ącej się 
odbyć berlińskiej konferencji 
ministrów spraw zagranicz­
nych czterech mocarstw, Eden 
potwierdził dążenie do znale­
zienia rozwiązania problemu 
niemieckiego na bazie znanych 
już . postulatów polityki amery­
kańsko • angielskiej. 
„Żaden człowiek, a .tym bar­

dziej minister spraw zagrani­
cznych Anglii powiedział 

Eden - me powinien pomi-
W ramach Czynu Przedzjaz- nąć najmmejsLej nawet real­

dowego załoga ZPW 9 Maja j nej możliwośc1, aby zapewnić 
przystąpiła do produkcji we!- uregulowanie problemu me­
nianych kocy podróżnych. Do mleckiego. Jednakże nie po­
dnia 12 bm. tkalnia wypro- winniśmy zamykać oc;i:u na 
dukowala ponad 25.000 koców. . 

Najlepsze wym.ki produk- niebezp1_eczenstwa I trudności, 
cyjne uzyskują tkacze zespo- z Jak1m1 się spotyk?my - me 
lu majstra Stanisława Mai-- powmmśmy oczekiwać zbyt 
chrowicza, stosujący radziec- wiele. Pragnę wyjaśnić jesz­
kie metody pracy. Poważny cze jedną sprawę. Nie możemy 
wzrost produkcji uzyskali oni lekceważyć swego własnego 

dzięki zastosowan!u metody bezpieczeństwa, podobnte jalę 
żand~rowei. Zespoi_ ten . wy- nie możemy żądać od Ros­
konuie pl.an zobowią:z.amowy jan, aby lekceważyli oni swo­
w 106 proc„ produkuiąc tka- . b - . „ 
niny najwyższej jakości. Je ezp1eczenstwo • 

W realizacji zobowiązań Eden pozytywnie ocenił 
wyró?.niają się również tka- przemówienie prezydenta Ei­
cze: Henryk Grzankowski, Jó- senhowera, dotyczące wyko­
zef Gatner i Stefan Filipczak. rzyst.ania e11er2ii atomowej. 

Włochy 
są zainteresowane 
w stworzeniu rządu 

wielopartyinego 
Dnia 13 bm. Fanfani, któ­

remu pi-ezy dent W loch Em a u­
d, powierzy! stworzeme rzą­

du, rozpocząl rozmowy z 
przywódcami poszczególnych 
grup parlamenl.<lrnych. 

Po odbyciu konferencji z 
Fanfanim, Palmiro Togliatti 
oświadczył: 

Przedst.awillśmy· szczegóło­
wo Fanfaniemu st.a11ow1sko 
uaszei partii, wypływaJące z 
rezolucji naszego kierownic­
twa, doiyczącei zarówno o­
rientacji ogólnej, jak i posz­
cze_gólnych punktów progra­
mu. Do tego, co powiedzieliś­
my Fanfaniemu, a czego me 
ma w naszej rezolucji, mogfl 
dodać tylko Jedno: partia n<o­
sz.a uważa, że w obecnych 
warunkach kraj jest zamtere­
sowany w tym, by rząd nie 
składał się wylącznie z chrze­
ścijańskich demokratów. Par­
tia nasza uważa, że wszyslk1e 
partie, które przyjmuią na 
siebie odpowiedzialnoś6 za ·o­
kreśloną linię polityczną l o­
kreślony prog ram, powinny 
rówmez uczestniczyć w rzą­

dzie, tworzonym w tym celu, 
by wcielić w życie wspomnia­
ny kurs polityczny i wspom­
niany program. Przyczyni się 
to do wyjaśnienia sytuacjl 1 
iostanie przez wszystkich ż.y. 
czliwie przyjęte._ 
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U naszych przyjaciół 

U;hwah Ra6y Ministrów 
Republiki Bułgarskiej 

Układ o „armii eur!p~jskie~:' Obłudne &azesy 
przeczy suwerennosc1 Belgu I rzeczywiste zamiafy 

Przed 300 roc:znlc:q 

połqezenia Ukrainy z Ro•fq 

Prace Instytufu 

:Rada Ministrów Bułgarskiej Republiki Ludo­
wej powzięła uchwalę „o środkach zmierzają­

cych do zapewnienia obfitych zbiorów upraw 
rolniczych". 

-przyz~aje przewodniczący 

senatu helgijsł{ iego 

„Lu<itratorzy", ,1obserwatorzy", ,,kontrolerzy", 

czyli, jak imperialiści chcieliby przeprowadzić 

„wolne" wybory w Niemczech 

MOSKWA, 14. 1. 

Polsko-Radzieckieąo 
W swfąrl'u ze sblltaJąe„ słę soe roeau1e„ połączenia UkraJ. 

ny li Rosją Instytut Polsko·Racldeelli w Wa.rszawia prowa­

dzi prace badawczo-naukowe, maj.,ee na eeJu zapoznanie 

polskiego apołecseństwa 11 walbml aarodawo.wyswoleńczy. 

mi ludu ukraińskłero. BRUKSELA, a. 1. Uchwała nakreśla środki doty~ące czeroki.e­
g<> stoliQwania prz<Xlującej a~rotechniki, osią­

gnięć. agronomii radzieckiej i bułgari!klej oraz 

środki mające na celu polepi;zenie dzi;ilalności 
Ministe~twa Rolnictwa 1 jego o:rganów tere­
nowych. 

* * • 
W Sofii opublikowano uchwałę Rady Mln!· 

!trów Bułgarii „o środkach z.mierzają<:ych do 
dalszego rozwoju hodowH". Uchwała podkre­

śla koni-eczność zwięk~zenla pogJQwl;i bydła do 

listopada 1957 r. do 2.090.000 6ztuk, owiec 1 kóz 
do 9.700.000 sztuk, w tym cienkorunych -

340.000, trzody chlewnej - do 2.200.000 !ztuk, 

ptactwa domowego - do 18.000.000 &ztuk. 

Prus belgfjgka donosi o powałnych 

różnicach 1.dań między politykami partii 

l:>uri:uuyjnych na temat retytikacjl u­

kładu o „europejll!kiej wspólnocie obron­

nej''. Wśród PI"Leclwników teeo układu 

występują równi"li niektórzy znani poli­

tycy rzą<lowej partii 1poleczne>-chn:eści-, 

jańikiej. 

LUDNO$C: l!ERLINA ZAClf. 
PROTESTUJE PRZECIWKO 

ZWOł:.AIOU ZJAZDU 
„STAHLlfELMU" 

DZIENNIK „PRAWDA" ZAMIEBCIŁ U BM. ARTY· 

KUŁ, W KT0RYM 01\lA WIA SPRAWĘ TZW. „WOL­
NYCH" WYBOROW W NIEMCZECH. 

W trakcie badań, pracow- 6wieoonego Imoi ' Xl~la H!e­

To właśnie - Jak wiadomo- nicy naukawi Inlltytutu pro- ronima Flol'i.an.a_ Rł!~wllla 

powie~ziane Jest również w wadzą poswkiwani.a w poi- kanclerzyoa w. w. Księstwa 
punkcie 2 artykułu 7 bońskie- &kich bibliotekach i arcbi- Utewskiego praprawnuka au­

go . układu wojenne~, któzy i wach. M. in. w bibliotece thora na polski język Pr?.e­

glo.si, że zjednocwne Niemcy ' „Ossolinewn" znaleziono mało tlu~iony roku pgńskiego 

powinny mieć konstytucję znany i Ml{>Omniany rękOiP.ia, 1773". W „memort.ale" znaj. 

„podobną do kon.stytucji re- noszący tytuł: „Memoriał r:ze- duje się m. in. clekaWl!I wi.a­

publiki lederalnej" 01:az po- ozy z.nacznaiejszych, które slę domość pochodząca z roku 

winny wejść do „Wlipólnoty ' w Polsce działy od śmierci 1648, a mówiąca o buncie mu 

Jak don<>!i pra~a zachodnia 
- pisze dziennik - komisja 
ekspertów USA., Ani:lii i 
Francji, zajmująca ai~ przy­
gotowaniami d() konferencji 
czterech ministrów spraw za­
granicznych ~ Berlinie, opra­
cowała os ta tmo „plan zjed.no­
czenia Niemiec". W „planie" 
tym, podobnie Jak w wielu 

Wakut•k nacloku ludnokl llor· I h d k europejskiej"... Zygmoota III od roku pań- ludowych W.ar1W1wy, s)rlero· 

Na 06tatnlm PQ1Siędienlu komlajl •e- llna zachodnleąo, b. foldm&•tza· nnyc O umentach mo- · s~lego 1632 aż do roku 1652, wa:nym przeciwko uci!lkowl 

Uchwała KC KPCz nackiej •tudlującej ten ukhtd, przewo­

dniczący unatu Struye ołwt.adceył, te w 

d.alnym ciągu Jeet przeciwnikiem układu 

o europejskiej wspólnocie obronnej, po-

tel< KesHlrlną, zmuszony był zre- carstw zachodnich, pierwszy 
zyą~ać " :r.amiaru prxoprowa- punkt dotyczy przeprowad~e-

dze n1a w Berlinie it)udu orqanl· nia wol h bo ó 
z.ac)I fanyal'C'wsklel Stahlh<>lm" I " nyc wy r W og61-

Ponlowd senat Be~llna uchod- I non1emleckich" pod kontrolą 
nieqo nie wydal )eszcu ot1c)•I· 1 „neutralnych obserwatorów" 
neqo zalo.:,u teqo zjazdu - pa· z Szwecji ulandil Portuga-

„Prawda" :POdkreśla dalej, spisany po łacinie przez Ja4- feudalnemu, jaki wybuchł na 

że należy w pierwszym rzę- n.ie Oświeconego Xięc'ia Al- wieść o zwycięstwach narodu 

dz.ie wprowadzić w życi e brycht.a St:e.nJsl.nwa Radziwiłła ukraiński.egQ, odnoszonych w 

środki, l'tóre zapewniłyby od- kandena W. w. Księstwa LI- wojnie narodawo-wyzwoleń-

Prasa cze<:hoołowacka opublikowała w dniu 
14 bm uchwałę Komitetu Centralnego Partii 
~omunistycznej i rządu czechoołowackiego „o 
nie cierpiących zwfokl środkach zmierzających 

do rozwoju przemysłu węglowego i wykonania 
planu wy<iobycia węgla w 1954 r.". 

i nleważ układ ten Jest nl~godny i; lronsty-

1 
tucją belgijską i pnec-q 1uwerennolici 

państwa belgijskiego. 

trlocl nlem1occy kontynuuj" zde· l ' · · S j' · · ' 
. cydowaną wal kt przec;wko poll· Il I z wa car n. 
tyca tolerowania I p<>pitt•n1a Czym jest ów osławiony 

prowokacji faszystowskich, plan „zjednQ<:zenia" Niemiec 
w drodze „wolnych" wyborów? 

NOWY DOM ytu 
ZWIAll<OW ZAWODOWYCll - zap je dzi~ik. 

budowę Niemiec jako państwa tewskiego, a P'l'Zi!Z Jaśnie O- j 
demokratycznego l pokojowe- ______________ cze __ ·----------

go i które zapob!egłyby zgub-
nemu dla samych Niemiec I 
dla wszystkich narodów eu-
ropejskich wsk·rzeszeniu reż i· 

mu faszystowskiego. W tym 

POWSTANIE w MOSKWIE . Rząd radziecki - pisze celu należy utworzyć tymcT.a-

Podtł'yżka plac 
robotników 

przemysłu lekkie10 w ZSRR 

1 FTzeclwko ralyfikacH ukła­

du wypowiedzi.al •i• także 

były premier senator Pholien. 

Stwierdził on, że dawnle1 był 

zwolennikiem omawianeiio u­

kładu, lec1 obecnle zmienił 

punkt widzenia, :ponle-ż u· 

!lada an;hlwktonk1110 - budo- „Prawda" - z>awsze podkre­
wlana MO$kWy rozpatrzyła 1 z.a•· ślał, że przeprowa<lzenie wy­
probowata U bm. projekt nowe. 1 borów ogó!noniemieckich _ 
ąo d<lmu zwl~zl<ów zawodowych. to . t 1. 
Autorem prolektu je&t członek . niewą P !Wie zagadnienie 
rz..:z~wlsty Akademii Arcl\•tek· niez.wykle doni06le. Właśnie 

tury SRR - I. Zóltowskl. dlatego należy podejść do 
Nowy ąmach stanie na Bulwa· gpT'B bo · 

rn Kryrp•klm naprzeciwko Cen- wy ~ row t całą powa· 
tralneąo Parku Kultury I Odpo· gą, na Ja·ką problem ten z,a­
nvnku Im. Gorkl„qo. K1,balura Hiiguje. 
i-110 wynle1le 3SO.OOO m ,..,;<. J t 

es przede wszy•tklm rze-

sowr nąd ogólnoniemiecki 1 

przedstawicieli Niemiec 
wschodnich i ziachodnicb 
g-lównym zadaniem tego rządu 
byłoby przygotowanie i prze­
prowadzenie rzeczywiście 

wolnych wyborów ogólnonie­
mieckich, w wyniku których 

sam naród niemiecki mdecy­
dowałby o ustroju P&ńlltwo· 

wym Niemiec demokratyct­
nych. Jest rzeczą samo przet 
&ię zrozumiałą, że tymczuo­

I Ukraińskiej 
SRR 

NA ZDJĘ~ 

CIU: nowi 
dom11 

mieszkalne 
'PtZI/ ulicy 

Kreazczatik 
ui Kijowi~. 

IMO.SKW A., 14. 1. tworzenie 

AGENCJA TASS PODAJ'E: 
„europejAk!ej WZRO~T WYDATK"'W 

WOJE:NNYCH TURCJI 

W ZAKŁADACH PRODUKUJĄCYCH ARTYKUŁY 

MASOWEGO UŻYTKU W BR. WPROWADZONO NOWE 

WYŻSZE STA WK.I PŁAC. ' 

wspólnoty obronnej" nie przy­

c;ir.ynlłoby efę do poprewr •Y­
tuacli mlę<:h:ynarodowej. 

Komlt)a b...itetowa Parl.,.,,entu 
tureckleqo zatwlercblla • 12 bm. 
projekt budffl'u Mlnl!rter1tw1 o. 
brony Narod...,...j na rok t 954. 
Prellmłnar1: bud:t.towy prnw•du· 
I• wydatl<I na col• wolskowe w 
roku 1954 W lumle 800 miłlo- P 
nów funtów tu,..ckl<h, tl. o prze­
••ło 30 mill<>n~w funtów wltc•J 
nit w l"Ol<u 1153. 

czą oczywiatą, ż& wybory o­
gólnoniemieckie powinny być 
spr-11wą samych N·iemców, 
którzy pragną pn:eprowadze­
~ia tych wyborów bez obcej 
ingerencji. 

Fundusz: plac w przemyśle i---------------------------­
lekkim w r. 1954 powięk$zono 
o 240 milionów rubli. W 
związku z tym place robotni­
ków · przemysłu odzieżowego, 

dziewiar~y. kuśnier.zy oraz. ro­
botników z.atrudnionych w 
przemyśle skórzanvm i chu­
wniczym podaiJosą się o 10-15 
proc. w porówn.aniu z rokiem 

Z drugiej •trony jest rzeczą 
jasną, ie nie można nazwać 
wolnymi wyborów przeprowa­
dzonych pod kontrolą obcych 
m<>eaNtw. Obecnooć żagra· 
rucznych „lu6tratorów" ob­
serwatorów" i „kontr~le;Ów" 

wy rząd ogólnonlemiecki po- rot. - CM 

wmien stworzyć taki ey.stem 
wyborów, który wykluez.ałby 

ubieglym. 
Dla najbardziej wykwaliti­

kowaJl,Ych robotników róż­
nych gałęzi lekkiego przemy­
l!łu wprowadrono t)•tuły maj­
strów I, II i III k.a tegorii. P!.a­
ce ich wzr06ną o 15-40 proe. 

Na mocy zarządzeni:a mini­
stra artykułów przemysłowych 
powszechne~o użytku ZSRR, 
tytuły rrujstrów nadano już 

kilku tysią<:om robotników. 

Stan 
wyjąt!< owy 
w E9ipcie 
Korespond&nt Agencji Reu­

tera donosi z Kairu, że w 
związku z rozwiązaniem orga­
nizacji „Brnctwo Muzułmań­

skie" prezydent Nagib wpro­
wadził z dniem 14 bm. 
atan wyjątkowy na całym te­
rytorium Egiptu. 

Jak ośwladczył przedstawi­
ciel policji woj~kowej, w cią­

gu ostatnich 24 godzin aresz­
towano 650 działaczy „Brac­
twlł Muzułmańskiego". Are6Z­
towania trwają. 

Hindusi palą 
amer)'kańskie 

broszury pro~a2andowe 
Jak donosi tygodnik hindu­

ski „New Age", w mieście 

Phagwara we wschodnim 
Pendżabie ltldność w demon­
stncyjny sposób spa!ila ame­
rykańskie broszury propa· 
gandowe, rozpowszechniane 
przez służbę informacyjną 

USA w Indiach. 

W czasie palenia tych mate­
riałów zgromF<lzone tłumy 

wznosiły okrzyki: „Precz z 
Imperializmem amerykań­

skim!", „Precz z amerykański­
mi bazami w Pakistanie!" itp. 

Straiki w Hiszpanii 
frankistowskiei 
Ukazujący się w Meksyku 

dziennik „Espana Popular" 
donosi o walce robotników 
his~pańskich o swe prawa. 

W fabryce włókienniczej 

„Batllo" w Barcelonie - pi-
13ze dziennik - robotnicy prze­
pr<>wa(lzili 24-godzinny strajk 
na znak protestu przeciwko 
bezprawnemu postępowaniu 

dyrekcji fabryki wobec robot­
ników. W celu wywarcia pre­
sji na załogę, dyrekcja posta­
nowiła zamknąć fabrykę na 
20 dni, lecz w związku z ak­
cją protestacyjną mas pracu­
jących zmuszona była po 8 
dniach uruchomić fabrykę. 

Tysiące robotników uczest­
niczyło w strajku z..atóg stoczni 

Construccion Naval" i „A~til­
i~ros del Nervion" protestując 
przeciwko zmniejszeniu nad­
zwyczajnej z.apomogi obieca­
nej robotnikom i pracowni-

1-Jlom • ..,. 

Czarna 
• , . 

W Tokio 
odb11ł 1i, 
wiec 35 t11-
1ię c11 robot­
ników. u-

czntnlc11 
wiecu w11-
1f.ępow<11i w 
obronie po­
koju I tq. 
dali pod­
w11żki plac. 
Po tt•łecu 

zorganizo­
wano c!e­
monstr<1c11j­
ny pochód. 
NA ZDJĘ­
CIU: fTag­
ment de-

monstracji. 
Napisy na 
transpaTl!fl· 

tach: „Za· 
przestań. 

ci• remi!i­
tn1'1/ZC1Cjil". 
„Przed w· 
1t<1wia;ci. 

się pomoc11 
amer11lca1\-

1kiei"I 

SYTUACJA W . IRANll 

W kołach woJ1kowych Iranu do d 'ł d 
wzruta op<'lz~)• przeclwt<,o an· prowa ZJ aby o odsunięcia 
tynal'"O(l<)wel polityce rz>idu pre. narodu niemieckiego od po­
m?ero ;t~1. Clstamlo 109ł1I u· 1 dejmowania decyzji w jego 
łwon!<'łlY „Komitet opozycji N,.. I sprnwach wewnęt h c 
rado~'", składal.11tcy 11, x nf:~•· 1 . . ~znyc · o 

tćw przPCiwstawla)~cych sit pali- więcej, tego r<J<!i-.aiu praktyka 
t)'<'e ruid•o. przerod:z1łaby 11ę nieuchron-

Dzlennik „Asslav•. DJavan" do- j nie w bezpośrednia lngeren-
nosl, te studen-c:I uniwersytetu te- j b " 
herań•kleqo. praąna_c zoprot••ł<>· ! c ę O cych mocarstw w spra­
wat przieclwlo:o nawl~nnlµ sto- J wy wewnętrzne Niemiec, po· 
aunl-ów dypl"""l'tycznvch m••d~y nieważ kontrolerzy" zagr • 
Iranem a Anąfl-. n05tanew11 nie · . " . . a 
przvby~ w dniu 14 atycznla n• niczn1 podjęliby probę narzu­
wyklally. cenl.a Niemcom kandydatów 

wygodnych dla tego lub lnne-
TRZY NOWE WV~Cll<I ~MIERCI go mocar6twa okupacyjnego. 

W TUNISIE 

l Tunisu donor,z~. to fr..,cus­
kl '"d woJsl<owy skazał na śm1er.t 
łrzKh Tunezvlczyk"'w za udz1nł w 
rurhu patrioty<:znym w roku 
11152. 

KAT/\STRMA SAM<'LOTOWA 
W POBLIZU RZYMU 

W oclleąło,el kilku kll....,..tl"dw 
od lotnlsl<a rzymskl9<1o, eksplodi> 

I wal w powietrzu •amolqt pasa· 
; tersi-1 ffllplń„klch llnll lomlczvch, 
lecący z Manii! do Londynu. 

I Wszyscy pa,,"erow1e I uloą~ w 
l•<%nel lltzbłe Ili osób pon••'ll 
•mi.rt. 

Zwraca uwaię fakt - pisze 
dalej dziennik - te oficjalni 
przedstawiciele bońscy wy­
,;tępuJll z deklaracjami, z któ­
rych wynika, iż chcieliby 
przeprowadrić „zjednoczenie" 
Niemiec w drodze ... mecha· 
niemego rouzerzenia boń­
skiego reżimu policyjnego na 
Niemcy wschodnie. Proponuje 
alę przy tym, aby antydemo­
kratyczna konstytucja bońsk9 
stanowił.a podstawę przyszłej 

lromtytucjl ogólnoniemieckiej. 

. , , 
rzeczyw1stosc 

możliwość wywierania nacis-
ku na wyborców omz Mmo· 

WQ!41 wrogów demokracJI I 
sprawy utrzymania pokoj"U.. 

Sesja Woj. RN w lodzi 
(Dokończenie ze 1t.r. 1) 

wierzchnia obsiewu pszenl~y 

z\viększyła &ię w porównaniu 
z okresem przedwojennym o 7 
procent, roślin technicznych o 
25 procent, a areal upraw kon­
traktacyjnych wirósł 7-krot­
nie. Zmeliorowano 7 tys. ha 
gruntów ornych i 13 .l.)ls. ha 
łąk. Dla.tero nie tylko wyrów· 
na.no straty w produkcji io:wia­
rzęceJ, spowodowanej na 1ku· 
tek wojny, leCll przekroczu ,o o 
75 procent 1tan pogłowia trzo­
dy chlewnej, a owlec - 5-k.1·ot­
nle. 

Wielkie a' osl11gnlęcia wsi 
wojewód:ztwa łódzkiego, le<:z 
Jeszcze większe są potrzeby 
surowcowe dla przemysłu I 
konsumpcyjne dla miast. 

spółdzielni produkcyjnej l w 
Indywidualnych gos-podar­
•twac)l chłopskich. Stosowa­
nie płodozmianu zwiększyło 

Im plony o pół kwintala w 
atosunku do ub. roku, mimo 
nlekor:zystnych warunków at­
mosferycznych. 

Ra.dny Petn'na z pow. ,JdPr­
niewicklego , wskazał na ko­
nieczność produkowmla no­
wych modeli sieczkarni oraz 
wprowadzenie rejonizacji u­
pra\-r. 

Radna Ja.nłna. lglew,rr. 1 

AndrzeJowa !!.krytykowała 

POM za niedostateczne przy­
gotowanie mas?Y11 do prac 
polowych oraz PZGS za nle­
do$taieczne zaopatTzenie lik.le­
pów w ar!yltuly telazne. 

Mł\RSZ 

WYDARZ EN 

Rewia mód 
u •.• Kruppa 

Zbrodniarz -j•IWIY Alfred 
Krupp von Bohlen, •kanny w 
Norymberdze na 12 lat wir 
zJcitv~ J Jtonfjakał• całe~ mie­
nia, dzl•kl prot~cfi swyc., a· 
merylcań1kich pr:ty)acloł wy· 
puszczony ZIOstał w roku ubie­
qłym na wolno•t I otrzymał 
z powrowm swój ,,skornfisko­
w„ny0 m•Jątek, o=enlany 
•kromn~ na IUnlf około 1.500 
m\lionów dol.arów\ 

W okrule •wfątecznym. w 
lu1<1-.j wllll Hucqel, btd'I· 
ceJ „rwaow.-u a\edzłb~ osta.wao­
IMOO handlarza •mlerel, odbyl 
sit - pod protol<toral<lm 
władz allancklch I za•ządu 
mluta li.- - wielki pokaz 
mód, aorąanlitowany pruz pa. 
rysk,\ fłnnt „Christian Dior". 
Jak donosi ditlennlk „New 
York Herald Tribune", pokaz 
1qromadzlł pon.ad 800 qołcł 
spośród „towar.z.y1kl•J elity", 
a punktem kulminacyjnym 
wl•czoru było zjawienie "ł 
matki Alfreda Kruppa - ler· 
ty Kl'Upp. 

l rozowe· okulary 

Nfe wykorzystano jednak o­
gromnych rezerw, tkwiących 
zwłaszcza w gospodarce Indy­
widualnej. O ile w spółdziel­

niach produkcyjnych plony 
wzrosły o 20 procent, o tyle 
w eospodarce mato I 6red­
niorolnych chłopów na 1ku­
tek niedostatecznego ltOłOW•· 

nfa nowoczesnych metod agro­
technicznych I zootechnicznych 
- produkcja rolnicza przed­
stawia się niezadowalająco. 

Przewodniczący Prezydium 
Woj. RN, ob. Horodecki, wska­
zał na konkretnych przykła­
dach osiunięć prwdującycb 

rolników i hodowców, jakie 
bogate rezerwy kryją się je­
szcze w Indywidualnych 101-
podarlitwach rolnych, 

Z dłr1łaym przemówll'lllem 
Wll'llll!Pfł radny tow. Roman 
BulroW!ikl - sekrełarz JCW 
Pl':PR. Wskazał on n!l konle­
uność stO$OWanJa trójjedynej 
zasady lenlnC>WSklej w pracy 
rad narodowvch na wsl. Z ca­
łą surowością tn:eba wa 1 czy~ 

z WYP~czen!aml występujący­
mi na odcinku pom 0 cy są­

sled:tldej, prz.ydzialu nawo­
zów Itp. 

Obo1'ł11,r1dem rad Jt:flt trak­
towanie mało I •redniorolnyoh 
nie tylko j<tko d09tawców, l~es 
Jaką ludzi pracy, bl""!llć Ich 
Przed wYZl'&kiem f krzywd„ 
kulacklło 

„Bardziej nit ktokolwiek In­
ny - pisze z rou.zulenlem 
korMponde-nt wspomn1aneqo 
d:tlennika - pani Berta K•upp 
uprawniona jest do rort an io­
ła - ltróża(f) tradycji domu 
Kruppów'\„ A to dlateqo, że 
podczas plarwuej wo)'ny iwla· 
towe) l•I właśnie imieniem na· 
zw~no produkowane przez 
Kruppa działa citżkleąo kall. 
bru ••• lstotnle. kl ,,qrube Ber­
ty" ostritel lwaly przed trzy· 
dzl...., kliku laty Paryt, kat• 
drt w Reims, domy, ąmacny 1 

„bytlcl franc)!. W
ysctąplenle Eisenhowera w Kongre­
aie arnery.kańskim, noszące nazwę 
„orędzia o stanie państwa", po­

przedził wielce znamienny fakt. Otót 
wstępem . do owego „orędzia" miało 

być transmitowane przez radio I tele. 
wizję przemówienie do narodu amery­
kańskiego, Według podanego przez bry­
tyjską Agencję Reutera tek$tu, w prze. 

- mówieniu miało znaletć się takie :z.da­
:Ue: „Prezydent Eisenhower zapowiada, 
ze rok 1954 będzie dla Stanów Zjedno.. 
czonych rokiem jeszcze większej pro­
sperity niż rekordowy poo tym wzglę­
dem rok 1953„." Jednakże dosłownie w 
ostatniej chw!lt pned wygł<>szeniem 

przemówienia przez Eisenhowera, a nie· 
spe/na godzinę po ogłoszeniu komuni­
katu, agencja nadała sprostowanie wy. 
cofujące cytowane wyżej zdanie. Nowe 
sformułowanie brzmiało tak: ,.Pre:i;y­
dent Eisenhower przyrzekł, te w roku 
1954 rząd federalny użyje wnelkich 
możliwych środków, by utrzymać pro­
sperity w USA. .. " Przy czym Agencja 
Reutera nie odmówiła sobi-e przyjem­
ności zaznaczenia, że jest to poprawka 
Białego Domu. 

Jak widać, w Białym Domu zreflekto_ 
wano się, te określenie znanego :z. roze­
licznych objawów kryzysowych 1953 
roku, jako rekordowego pod względem 
prosperity, brzmi wprost śmiesznie. Ale 
również śm'esznie, chociaż być może 

trochę mniej, brzml optymh:m nowo­
roczny Waszyngtonu, mówiący o ,,utrzy­
maniu prosperity" w USA w 1954 r. 

Warto w związku z tym zajrzeć do 
gazet amerykańskich z ost.atniego okre· 
su. Oto np. tygodnik „United States and 
World Report", organ wielk'ego kapi­
tału . dosłownie w kat.dym numerze 
zamieszcza systematycznie artykuły o 
.,spadku aktywności gospodarczej" oraz 
nonlesienia o nastroj1ich poważnego 
niepokoju, J11ki ogarnął sfery gospodar. 
cze i rządowe. „Przemysł produkuje 
więcę.l towarów niż może sprzedać. 

Wskutek tep,o w składach gromadzi 9\ę 

coraz więcej towarów. Stan ten trwa 
od stycznia ... W sferach ' gospodarczych 
i rządowych panuje niepekój" - czyta­
my w numerze z <ln. 21 sierpnia „re­
kordowego" 1953 r. 

Przyczyny tego niepokoju próbuje 
nieco szerzej wyjaśnić artykuł pt. „Dla· 
czego przedsiębiorcy są z,aniePOkol en;", 

zaml•:i:czony w tym pljm!e w nume­
rze 1 18 września teaot roku. „Począw­
aey od maja - cgytamy w tym artyku­
le - przedsiębiorstw.a produkujące stal 
ni• wykony•tują w pełni twych moż­
liwolicl produkcyjnych ... Kopal.n 'e i ra· 
flnerie nafty zmniejuyly iakres swych 
operacji... Firmy produkujące maszyny 
i n.arzęd<i:ia rolnicze musZĄ zmn 'ejs.zać 
produkcję, ponieważ dochody farmerów 
i:aczęly apadać... P~mysl węglowy 

wciąż jeszcze przeżywa długotrwały o­
kres kryzysu, wrdobywająe obecnie 
mniej wi:gl.a nit w 1940 lub 1929 roku". 
Podobne głO!y znajdziemy we wszystkich 
prawie organach prasowych kapitału 
monopolistycznego, jak „Fortune", 
„Business Week", ,.Steel", biuletyn 
„Trend of American Business", dzi-en­
nlki „Journal of Commerce" i „Wall­
Street Journal" oraz w wi.elu innych. 
Jednocześnie prasa amerykańska o­

raz ekonomiści burżuazyjni stawiają 

przed gospodarkii USA jeszcze bar­
dziej ponure perspektywy na rok 1954. 
N11. konferencli w sprawie bezrobo<;ia, 
która odbyła się n;edawno z lnlcjatrwr 
związku pracowników przemysł.u !Bmo­
chodowego, ekonomista Keyserling o­
świadczył: „Istnieje poważna obawa, że 
liczba całkowicie bezrobotnych w St. 
Zjednocz.onych osiągnie w r. 19~4 

9,5 mil'ona osób w iwląz:ku z: możliwym 
zmniejszeniem się całej produkcji prze­
mysłowej o 10 proc.„" Korespondent 
agencji „Associated Press" donosi, że 

podc1.as konferencji zorgan izowanej z 
inicjatywy „Amerykańskiego Stnwarz:v­
szenia Statystycznego", prawle 300 
ekonomistów wyraziło przekonanie, i± 
Stany Zjednoczone przeżywają - Jak 
to nazwano delikatnie - okres „depre­
sji gospodarczej", która wywoła dalsze 
zmniejszenie się produkcji I zatrudnie· 
n;a, Około 3/4 uczestników konferencji 
wyraziło opinię, że ,.depresja" będzie 
trwała przez cały 1954 r. 

Tyle o stanie i perspektywach gospo­
darki Stanów Zjednoczonych na nai­
blitszy okres w świetle przytoczonych 
dla przykładu głosów - buriuazyjnych 
ekonom!~tów. 

Komentator agencji United Press za­
notował, że na ses-Ji Kongresu, na któ­
rej E'senhower wygłosił swe przemó· 
wienie „panowała atmosfera przyjaciel. 
sito.towarzyska. atmosfera wzajemnego 

potrząsania rąk i klepani.a się po ple­
cach". Jednakże - dodaje korespon­
dent - nie mogło to przesłonić faktu, 
źe „ciemne chmury zbierają się na ho­
ryzoncie ... " 'l'ych chmur nie mogło roz· 
pro11.tyć nawet przemówienie Eisenho­
wera, który nie lada wysiłków dokonał, 
by wlać w serca otuchę. Oto m. in. 
znajdziemy w tym wystąpieniu takie 
sformułowanie: „Zakończył się najl:>ar­
d7.iej pomyślny rok w historii nasz.ego 
kraju„. Podatki zaczęły maleć ... " Trzeba 
przyznać, te m ijanie Ilię 1 prawdą jest 
tu szczególnie ja&krawe. Bo przecież 

według oficjalnych publikacji właśnie 

w budtecie na rok 1953/54, wynoszą­
cym 72,1 miliarda dolarów, podatki 
znacznie wzrosły, wyrażajac się kolo· 
s.alną sumą 68,9 miliarda dolarów. 
Groźne objawy. kryzysu notowane są 

nie tylko w przemyś1e, ale również w 
rolnictwie. Cytowany jui: tygodnik „US 
News and World Report" pisał: „M:iesz. 
kańcy m 'ast czytają o kłopotach farme­
rów. Dowiadują &ię o spadaj ących ce­
nach na produkty rolne. A Je<in.ak w 
sklepach ceny rosną coraz szybciej„." 
I wlaśnie dla ratowania cen na produk­
ty rolne 1.a~tosowano zwykły w krajach 
kapitalistycznych zabieg: ogólny obszar 
zaslewów 52 najważniejszych roślin u­
prawnych zmniejszono w okresie od 
1949 do 1952 roku o M m ·llona hek­
tarów, w tym obszar . zasiewu pszenicy 
o 2,5 miliona hektarów. Mimo to -
jak oświadczył Eisenhower - „rosnące 

zapasy (artykułów rolniczych - red.) 
nie przestają zagrażać rynkowi" Jaki 
stąd wniosek? Posłuchajmy: „Stoimy 
przed dw'ema możliwoćciami. Pierwsza 
polega na wprowadzeniu da lszych o­
graniczeń zasiewów dla pewnych kul­
tur„ .. „Druga · możliwość polega na zez­
woleniu cenom rynkowym produktów 
rolnych na wywieranie coraz większego 
wpływu na planowanie produkcji przez 
farmerów ... " A zatem albo dalsze ban­
kructwo farmerów drogą dalszego ogra­
nicuinia zas'ewów, albo to samo ban­
kructwo w drodze jeszcze większego 
spadku cen. „Jest to zdrowe podejśr.ie" 
- mów! w konkluzji Eisenhower ... Tyl· 
ko, że spowoduje ono dalsze zaostne· 
nie tendencji kryzysowych. Ale takie 
już jest błędne koło gospodarki kap'.-
talistycznej... \ 

w.ż. 

ZIEMIA MOŻE DAC 
WIĘCEJ PLONOW 

W dyskusji radni wskazywa­
li na nie wykorzystane dotąd 
możliwości zwii:kszenia uro­
dzajności gleby. Radny Jan 
UCllclwek z gromady Tymian­
ki, pow. brzezińskiego, stwier­
dził: - „Pomoc państwa jest 
duża, ale wielu rolników n.ie 
potrafi jeszcze należycie z niej 
korzystać. W powiecie jest 
wiele łąk wymagających me-

W tokn obrad wyst11,plł s 
przemówieniem 1.astępca p17,e­
wodnicz11,e~o Rady Państwa 
Stefan lgnar, W8kaP.UJ~ na 
znaczenie IX Plenum orai; 
uchwały Rady Ministrów w 
sprawie zwiększenia prcdukeJI 
roślłnne,f I hodowlane) w celu 
przy~p'eszenła wzrostu •topy 
iłyciowej mas pracuJących. 

Plł-.rwsza tegoroczna sesja 
Woj.RN podjęła uchW11.111 zoh11-
wt11-zuJ•ca Pre7.Ydlum Woł. RN 
ora?; wszystkie Jej wyilz!ąJy 

do zru'izowania 11ow:vch D<l­

ważnyrih rariań w d?.iedzlnle 
r~o.lu rolnictwa w ciącu 

naJbl'tseych dwóch lat. 

Poka,a mód u Kruppa nie 
dowodzi bynajmniej, ie ten 
rnaeowy mo,...,.rca porzuclw· 
ay ltanlobn1 rzemiosło awro . 
cl/ cl&lł .ww :ulnterHow..,la 
ku damskim strojom 1 pary· 
slclm krawcom. Wprost prze· 
cfwnl• - śmlor<:ioneł"a pro­
dukcja gllkl.addw kruppow­
sklch Idzie cł114 parli, Interesy 

I Jeqo kwltn• I prosperu111. a 
-dłuą _,..ncjl „United Press" 
- ,,zachodni• kola wojskowa 
nosz.t •ft z umiarem U<:1yn1e. 
nla ponownie z firmy Krupp 
wlelk leqo przed1lrblorstwa 
zbl"'Olon\oweąo, które obslu<1i· 
wałoby cały front obronny(!) 
Zachodu". 

W tym ło „zamiarze" tkwl 
ni•w•UPl:Wfe ta iemnica posp·e. 
sz.neJ .,P'•habll\tae)i0 slynnet;,o 
tudob<!Jcy z Es„n. 

.B. 
\lioracji. Zwięks:zyłoby to bazę 
paszową dla hodowli''. Doma­
ga! się on terminowego zao­
patrzenia chłopów w nawo:zy 
sztuczne oraz zasilenia wsi w 
prąd dla sprzętu mechanicz­
nego. 

Mordercy jeńc6w koreańskich 
Radny, Z. Sobota, z powiatu 

kutnowskiego, wskazał na ko­
rzyści, jakie mogą osiągać 
chłopi uzbrojeni w nowoczes-

przed sądem 
ną wiedzę agrotechniczną. On PEKIN, lU. 

sam, przeszkolony na kursach Jak dOlllOM Agencja Nowych 

Zw. Sam. Chl. uzy~kuje dzię- Chin, w dal.!.zym ciągu prooe­

k.i temu więk.s7.e od innych su, który toczy si~ prz:.ed hin­

plony. Na 0,5 ha ziemi uro- duskitn .sądem wojskowym 

dzilo się 19,5 q pszenicy oraz przeciwko mordercom czte-

450 q buraka cukrowego z l rech jeńców strony ludo­

ha . W swojej gromadzie zor- wej, przesłuchano następnego 

ganizowal on zespól łąkarski świadka obroey. Swi.adek ten 

na 10 ha, :z których chłopi ze- na polecenie Amerykanów 

brali trzykrotny obfity siano- prowadził wśród jeflców pro­

kos. - „Jeżeli chcemy pod- pag.andę zmierzającą do za­

nieść hodowlę - mówił radny trzymania ich w Korei połu<l­

Sobota - to musimy zagospo- niowej. 

d?rować przede. wszystkim lą- I W zeznaniach zJożonych 

k1. Ziemia moze łrzykrotnle przed trybunałem świadek 

więcej nas karmić, ale musi· przyznał, te agenci lisynm.a­

my ją do tego zmusić. Doko- nowocy otrzymali instrukcje, 

namy to jedynie stosuJ11c nau- a1by uni~ożliwić jeńcom 

kowe ~et~y uprawy:'· wzięcie udziału w akcji wrja-

0 "."1~lk1m znac~emu ~gro- śniającej, Stwierdz.ił on, że już 

techn~k1_ w rozwoJ ~ rolmc~wa w 6ierpniu, czyli na miesi~c 

- mow1ł radny Miłopotsk1 - przed przybyciem jeńców do 

członek spółdzielni pr?<łuk- I strefy .zdemilitaryzowanej, po­

cyjnej w BogumUow1cach. I stanowiono, że agenci lisyn­

pow. Radomsko. Wykazał on manowscy będą organizowali 

na konkretnych przykładach demonstracje przeciwko akcji 

różnicę wydr iności &lebr w ?.')'j<IBniające~ 

'Klęska żywiołowa 
w zachodniej Austrii 

Prasa austriaclca charakte­
ryzuje ostatnie katastrofalne 
lawiny w Alpach austriackich 
jako największą klęskę żywio­
łową Austrii od 1860 roku. 
Liczba ofiar w ludziach nie 
jest dotychczas ściśle ustalo­
na, ponieważ uległa prze1 wie 
łączność z: wielu okręgami. 

Według danych z dnia 14 
stycznia, śmierć poniosło 112 
osób. 
NaJclętej ucierpiały okolice 

Blons, Schrun1 i Dalaas {Vor­
arlberg). W Blons lawina zbu­
rzyła 23 domy, grzebiąc pod 
zwałami śniegu 50 osób, Inna 
lawina zniszczyła niemal do­
s:zczętnie stację kolejową w 
Dalaas. Znajdujący się na 
stacji pociąg osobowy zostilł 
rozbity. W Schruns uległo 

zniszczeniu wiele domów. 15 
osób 7..2inęło. 
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Drugi podstawowy warunek \ 

W przededniu łi1dzkiei premiery 

„Sprawiedliwych ludzi" 
Teey ut'hwalone na IX Ple­

num KC oraz zwołanie U 
Zjazdu partii wywołały ogro­
mną aktywność polityc7.111j l 
entuzjazm pr;icy wśród klasy 

•robotniczej, chłopstwa pracu­
jącego l inteligeocii twórczej 
nasze10 kraju. W teucil 
przedzjazdowych I w refera­
cie tow. Bolesława B!eruta 
na IX Plenum KC wytyczo­
ny został porywający pro­
gram dalszego rozwoju go3po­
da.rczego I kulturalnego, dal­
szego wzrostu dobrobyt•i ma• 
ludowych. budujących mor,ne 
~ ~rwałe PQ<lwaliny ustroju 90-
CJalls~:;-cznego. W prostych, 
szczerych \ t głębi aere płyną­
cych słowach ludzie pracy 
wyrażają swą głęboką 'Tiilość 
do przewodniczki narodu -
Polskiej Zjednoczonej Partii 
Robotniczej - twórcy I orga­
niVltora naszych hlstor)CZ­
nych zwycięstw. 

W dniach przedzjazdowych 
u:a wnia sit: ze szc.1;e~ólną mo­
cą twórczy palriotyi:m ludo­
wych mas prac•Jj;icych. W 
miastach l wsiach coraz sze­
rzej rozwija •lt: ogr>lnonaro­
dowe wspólz.ąwodnlctwo so­
cjalistyczne na cze~ć Il 7.jaz­
du partii, rosną wcląi nowi 
bohaterowie pracy, których 
Imion• otaczane są wwszecb­
nym szacunkiem narodu. 

W tym wielkim Czynie 
Przedzjazdowym, rozpłc;>mte­
nlającym serca l umysły naj­
szerszych mas nie brak rów­
nież ludzi pracy województwa 
łódzkiego. W !abrykach, In­
stytucjach I urzędach stanęło 
d.o socjalistycznego współza­
wodnictwa blisko 110 tys. ro­
botników 1 pracuwnlków u­
mysłowych. Ogólna wartość 
podjętych zobowiązań wynosi 
ponad 37 mln złotych. Szero­
ko włączyły się do Czynu 
Przedzjazdowego nasze socja­
llslycwe gospodarstwa rolne 
- PGR, spółdzielnie produk­
cyjne, POM Ponad 59 tya. 
ma/o I jredn!orolnych chło­
J:ów. właścicieli 11ospodarstw 
tndywidu11lnych podjęto zo­
bowiąu.n\a przedzjazdowe. 
Zmierzają one w kierunku 
p11/nego wykonania obowiąz­
kowych dostaw, uregulowania 
podatku gruntowego, zwięk­
szenia hodowli trzody chlew­
nej, melioracji i pielęgnacji 
łl!k 1 pastwisk, wzrostu u­
praw kontraktacyjnych Jtp. 

Ten szeroki rozmach pro­
dukcyjnej I politycznej akty-

wl?..acj! mas jest wyrazem 
wielkiej Jedności partii i na­
rodu zjednoczonego we Fron­
cie Narodowym walki o po­
kój l Plan 6-letnL , 

Niewspółmiernie 

w stosunku 
do możliwości 

Naczelnym zadaniem · gospo­
darczym obecnego okresu bu­
downictwa aocjallstycz.nego 
jest przyspieszenie oodnles1e­
nla stopy życiowej ludzi pra­
cy w mieście I na wsL 

W swym rereracie na IX 
Plenum KC towarq,·1. Bierut 
wskazał na dwa pcdsl.Gwowe 
warunkl, których s~>l'łni1m1e 
przyczyni się do osiągnięcia 
zamierzonego celu. 

PIF.RW8ZY - to w7.ml"lł~ 
nie aktywności w walce o wy­
konanie codziennych z.adań 
produkcyjnych. 

DRUGl to .rozbudowa 
na~zych organizacji partyj­
nych na wsi, zwiększenie ich 
wpływu na masy chłopskie. 

Jak:ie więc umacnia się wo­
jewódzka organizacja partyj­
na w dniach przedzjazdo­
wych? Jakie formy l metody 
stosuje w pracy politycznej z 
pracującym chłopstwem? 

Od ostatniego plenum KW 
organizacja partyjna woj. 
łódzkiego wzrosła o ponad 
1.800 nowych kandydatów w 
tym o około 500 chłopów. W po­
równaniu z poprzednimt mie­
siącami jest to pewne osiąg­
nięcie, lecz niewspółmierne w 
stosunku do rzeczywistych 
możliwości wzrostu partii ~o­
wl kandydaci - to ludzie, 
których porwała wielka Idea 
naszej partJ.!. nasz wspaniały 
program budownictwa socjali­
stycznego. Sekreta.n: KP Łódź 
tow. Tomczyk niedawno 
stwierdzi!: „Ludzie sami zgla-
11:r.ajl\ się do nas z prośbą o 
1,>nYJę"le". To prawda, Ale 
fakt ten wywołał wśród wielu 
działaczy psrtyjnych w tei·e­
nle tendencje żywiołowości I 
nledoceni11111a codziennej i 
systematycznej pracy maso­
wo-po\ityei.nej wśród bezpar­
tyjnych , Nie wszędzie jeszcze 
wypracowano trwale formy l 
metody agitacji I propagandy 
partyjnej. określająeej kogo 
cheemy widzieć w szeregach 
partii. A przecież przebieg 

skupu zboża dal nam niezwy­
kłą lekcje paglądową. 

Skup zboża wykazał. te 
przewa:iająca część małorol­
nych chłopów stoi murem za 
polityką naszej partii I wła­
dzy ludowej. Na 101 tys chło­
pów w województwie łódzkirn, 
posi.adaiących 3 ha ziemi, 
90.399 wyll;onało w 100 proc. 

·obowiazkowe do~tawy W 
pow. radomszczańskim wszy­
scy małorolni do 3 ha (!li ti!l4 
chłopów) spelnill patriotycz­
ny obowiązek w 100 proc Po­
dobnie bylo w pow. łaskim I 
skierniewickim W Innych Po­
wlatach odsetek ten wynosu 
90 do 95 proc. 

Ale skup zboża wykazał n'e­
małe zaśmiecenie w1eisktch 
organizacji partyjnych . a prze­
de w·szystkim niedostateczną 
naszą pracę z biedotą wie,1ską, 
słabe w nieJ oparcie 1 niewła­
ściwe realizowanie trójJedy-

, nej zasady leninowsk leJ . Jas­
krawym tego wyrazem był 
powiat kutnowski, teren o 
najlepszeJ glebie I produkcji 
towarowo - zbożoweJ, gdzie 
najtrudniej ! najpóźniej wy­
konano 90 proc. plan\l skupu 
na skutek rozzuchwaleni.a l 
tu pe tu k 1.1lactwa. 

Z taktu lego organizacja 
kutnowska wyciągnęła słusz­
ne wnioskL Wypracowano 
konkretne rormv prarv par­
tyjnej na wsi. Komitet Powia­
towy utworql zwarte kolek­
tywy aktywistów. stale obslu-_ 
gujących gminy I gromady, 
odpow1edztalne przed egzeku­
łvwą za całnką·1talf I rnzw"'l 
życia politycznego na wsi. W 
skład i<'h wchilc17a JTl<l r•1kfn­
rzy KP, członkowie egzekuty­
wy, działacze mlodzieżowl i 
ZSCh. Robotnicy fabryczni 
którzy jako agitatorzy brall 
udział w skupie zboża, nadal 
dojeżdżają do gromad, pro­
wadząc tam pracę uświada­
miającą. Kolektywy wyjeżdża­
ją razem na wie~. razem od­
bywają narady, składają 

wspólne sprawozdania ze swej 
dz!alalnoścL W krótkim też 
czasie organizacja kutnowska 
wzbogaci/a się o nowych 70 
kandydatów - małorolnych 
chłopów. Nie uspokaja to to­
warzyszy I dziś l sekretarz 
KP tow. Roszkiewicz stwier­
dza, ie do Il Zjazdu partit 
widzi w pow. kutnowskim 
m11żllwoścf wzrodu organlsa­
('ji o tysiąc kandydatów, w 
tym - o kilkuset chłopów, 
młodzieży, kobiet i lnteligen-

cJI pra<iuJ~ceJ. - W naszym 
powiecie - mówi t.ow. Rosz­
klewic-z - biedota chłopska 
n.a-brała bardzieJ bojowego 
ducha, odczuwa się nieznany 
dotąd zapał i entuzja.zm. 

Źródła ' wzrostu 
szeregów partyjnych 

młodzletowców bierze udzh;ił 
w socjalistycznym współza­
wodnictwie na cześ~ II Zjaz­
du, wykonując l przekracza'­
jąc swe normy produkcyjne. 

Trzecie - to jakże c;zi:sto 
niedostrzeżone aktywistki 
wie;skie. Odbyty niedawno 
wojewódzki zjazd <'hłopski wy­
kazał. ile ogromnego patrio­
tyzmu l inicjatywy kryje slę 

Nie brak go również w ln- wśród ~kromnych I pn1cowi­
nych powiatach , lecz niektóre tych kobiet wiejskich. Uczeol­
fnstancJe partyjne nie wyclą- niczki konkur~u hodowlanego 
gnęły należytych wniosków z pierwsze wykonały plan ~lm­
kampanll skupu zboża l w pu zbo:ia. W gminie Głuchów. 
dalszym ciągu pracują po sta- w pow. skierniewickim, ko­
remu , nie dostrzegając prze- biety zobowiązaly się ;.iue­
bogatych żródel wzrostu par- prowadzić 12 wieczorów r!:vs­
ti! na wsi. W powiecie ra- kusyjnyoh na temat podnie­
domszcZCłńskim, gdzie, Jak ' sienia produkcji hodowlanej. 
wsi>omniellśmy, wszyscy ma- W pow. piotrkowskim kobie­
lorołni chłopi wykonalJ plan ty zorganizowały samol<sttał­
skupu zboża . przyjęto w c ' ą- ceniowe kursy, stud.ujric z 
gu trzech miesięcy 40 chlo- prasy .. ?oradnik rolnika"' Nie­
pt>w, a w najbardziej przodu- dostateczna jest Jeszcze praca 
jącym w dostawach powiedEt organizacji l in&tancji partyj­
- w skierniewickim - zaled- nych z kobtetami na wsi. rna­
wte 19. tyleż przyjęto w pow. tego na 303 kandydatki, przy­
brzezińskim, w łowickim Jęte w grudniu ub roku do 
12 Itp. Pewne ożywienie pra- partii. jest zaledwie 12 proc. 
cy partyjnej na wsl nastąpiło chłopek. 
w pow łęczyckim, gdzie ostat- Czw~rte wreszcie tr6111o -
nio przyjęto 73 kandyd„tów, to bezpartyjni aktyw;§l'i w 
tym niemniej są tam gminy, terenie. Mamy Ich ponad 6 
Jak Leśmierz l Inne, w któ- tysięcy. Ukończyli oni róine 
ryc!) w ciągu ub roku ni& kursy szkolenia partyinego. 
Ptzyjęto an! jednego kandy· Biorą udział we wszelkich ak­
data. cjach państwowych i spotecz-

Nle oczyszczono też konse- nych, niektórzy są bojowymi 
kwentnie organizacji partyj- agitat.oraml, dzlałaczamt 
nych z elementów obcych 1 Frontu Narodowego I innych 
przypadkowych. W organiza- organizacji masowych. 
cjt partyjnej w Strykowie, 
pow. Brzeziny. był członkiem 
KG niejaki Krieger - były 
właściciel młyna. człowiek o 
jak n.aj gorszej reputacji 
przedwojennej, Zona Jego po­
siada kam ten lcę w Łodzi. 
Chłopi mają wiele pretensji 
do praktyk Krlegera - obe­
cnie prezesa GS Obecność Je­
go w partii przynosi wtęcej 
szkody nit potytku. Stąd 
wniosek. te umocnienie partii 
musi nieustannie Iść w parze 
z Oc'Zyszczaniem jej szeregów. 

Zarysowujące się 

oznaki przełomu 

O te najbliż!!'Ze nam kndry, 
budujące z nami co dzień. co 
godzina socjalizm, winna 
wzmocnić się w dniach przed­
zjazdowych wojewódzka orga­
nizacja partyjna. Od ofiarn"J 
pracy aktywistów partyjnych 
w terenie, od umiejętności do­
strzegania tych ludiL powią­
zania ich z życiem partii, za­
leży dalszy, nieustanny wzrost 
naszych organizacji 

Najbliż12:ą· premterq w Teatrze im. :a.­
racza w Łodzi będzie sztu.ka Ka<:imi~rza 
Brandysa pt, „Sprawiedliwi !udzie". Akcja 
sztuki rozgrywa się w 1905 r. na terenie 
ł..odzt. 

Ponitej zam;eszt;zamy 
„Sprawiedtiwych ludzi", 
zji tódzkiej premiery. 

artykul autora 
napisany z oka-

Łódzka premiera .,Sprawiedliwych lu­
dzi" znaczy dla mnie więcej niż pierw­

sze przeds.tawienie tej sztuki w mieście, 
w którym dotychczas jej nie grano. I nie 
tylko dlatego, :i;e terenem akcji „Sprawie­
dliwych ludzi" jest miasto fabryczne, któ­
rego ulice "noszą nazwy dobrze łodzianom 
znajome. Do łódzk i ej premiery przy '1-
zu.ię wagę uczuciową: w Lodzi przysze­
dłem ne świat, w Lodzi chodziłem do 
pierws2:ych klas gimnazjum, dom, w któ­
rym s ię wychowałem, istnieje jeszcze: 
jest to pięc;opiętrowA kamienica n~ ror;:u 
Przejazd i Sienkiewicza (dawnej Mikoła­
jewskiej); w tym miejscu wykonano w 
mojej sztuce zamach na gubernatora. 

Ale to jeszcze nie wszystko. Właśn ie w 
Łodzi po raz pierwszy w życiu bylem w 
teatrze. I to w jakim! W tym samym, na 
tej samej ulicy, w tej samej sali - w 
miejskim teatrze łódzkim, obecnie im. 
St~ana Jaracza. Dawano wtedy „Mazepę" 
1 rodz.ice postanowili zabrać nas obydwóch, 
mojego starszego brata i mnie, na popo­
łudniowe przedstawienie. Miałem wówczas 
6 czy 7 lat, a więc było to mniej więcej 
30 lat temu. 

Trudno ml teraz dokładnie opisać mcje 
ówczesne prze:i;ycia; pamiętam tylko świR­
tła gasnące przed podniesieniem kurtyny, 
piękną postać Amelii i Wojewodę z siwą, 
potarganą brodą, wygłaszającego monolog 
nad trumną Zbigniewa. Pamiętam także, 
że było mi bardzo żal Mazepy, którego ka­
zano zamurować w alkowie i miałem za 
złe memu ojcu, że siedzi spokojnie obok 
mnie, ani myśląe się wstawić za nies:iczęś­
llwym i rycerskim bohaterem. 

Od tego dnia upłynęło wiele lat, widzia­
łem wiele przedstawień w innych te-atrach, 
miastach I krajach, ! może jut nigdy nie 
traktowałem tego, co się dzieje na scenie, 
tak dosłownie i na serio, jak wtedy w 
łódzkim teatrze, kiedy grano „Mazepę" . 
Aż wreszcie sam napisałem sztukę ! po 
30 latach znowu nadszedł dzień, kiedy po­
szedłem do teatru jak gdyby po raz pierw­
szy, ! to, co się działo na scenie, śledziłem 
z zapartym tchem Mam tu na mvśli tlatę 
30 maja ubiegłego roku, dzień prapremie­
ry „Sprawiedliwych ludzi'' w Teatrze Ka­
meralnym w Warszawie. A teraz. PO kilku 
miesiącach, zbliża się dzień szczególny 
I wyjątkowy, dzień łódzkiej premiery gdy 
będę oglądał moją sztukę z tej samej wi­
downi, z której po raz pierwszy w życiu 
zobaczyłem prawdziwy teatr ... Nie każde­
mu autorowi taki dzień się trafia, jest to 
piękna i rzadka przygoda. 

A cóż o samej sztuce? 
Od kilku Jat myślałem o napisaniu rze­

czy dotyczącej walk proletariatu polskie­
go w roku 1905. Niewiele u nas pisano 
o tym dawnym, wspan ' ałym okresie w 
dziejach naszej klasy robotniczej do któ­
rego tak znaczną wagę przywiązywał 
Lenin. 

W Łodzi za moich gimnazjalnych lat 
wspomnienia z tej epoki były bardzo ży­
we. Miałem kolegów, których rodzice bra­
li czynny udzi ał w czerwcowych dniach 
zbrojnych. Codziennie chodziłem do szko­
ły ulicami, na których wówczas toczyły 
się walki. Mieszkałem naprzeciw kościoła, 

·w którym proboszcz, w dniach narastania 
fali rewolucyjnej po „krwawej niedzieli" 
w Petersburgu - nawoływał robotników 
(lo spokoju, niepicia wódki I oszczędnego 
gotowania. Na P iotrkowskiej mijałem p3-
łacyki fabrykantów: wielu z nich osobiś­
cie tłumiło strajki SDKPiL-owskie, wzv­
wając na pomoo Kozaków i żandarmerię. 

Wszystko to miałem niemal przed ocza­
mi, a niezliczone opowiadania dorzucały 
wciąż nowe szczegóły: kawiarnia, w któ" 
rej Dzierżyński spotyka/ się z towarzysza­
mi. .. dom, gdz:e nakryto tajną drukarnię .. . 
sklep, którego właścic iel był konfiden­
tem ochrany.„ legendy o diabelskim kopy­
cie starego Scheiblera„. ulica ' AndITeja, 
przez którą prz.ec i ągał kondukt pogi-tebo­
wy z ciałami zabitych robotników.„ 

Z tych właśnie wspomnień I opowiadań " 
pochodzą pierwsze moje materiały do 
„Sprawiedliwych ludzi". Nie wiem, czy 
udało mi slę w pełni oddać groźny i tar­
li wy nastrój dni roku 1905, gdy fala ludo­
wego gniewu przetoczyła się po bruku 
fabrycznej Łodzi. Kilkakrotnie przerabia­
łem sztukę od początku do końca, a .każdą 
odsłonę z oddzielna opracowywałem rów­
nież nie raz jeden. Zależało mi zwłaszcza 
na tym, żeby odtworzyć atmosferę rewo­
lucyjnego miasta w przededniu wybuchu, 
atmosferę, którą znalem tylko z opowiadań 
i cu!lzych wspomnień. Zapewne wielu 
mieszkańców Lodzi pamięta jesu:ze te 
dnl: żyją również inni, którzy osobiście 
uczestniczyli w manifestacjach t straj­
kach. I przede wszystkim oni tę sztukę 
ocenią. 

Ale zobaczy ją także młodzież. I kto 
wie, czy na jakieś szkolne przedstawien ie 
lub popołudniówkę rodzice albo nauczy­
ciele nle przyprowadzą pewnego dnia 
ucznia , który jesz.cze dotychczas nigdy nie 
był w prawdziwym teatrze. A jeśliby ów 
dzień na zawsze pozostał w jego wspom­
nieniach, jeśliby od tego dnia na zawsze 
pokochał teatr i gdyby śledzil to, co się 

,będzie działo na scenie, z zapartym tchem, 
jakby s i ę działo naprawdę w fabrycznej 
Łodzi przed 50 laty - nie mógłbym za­
marzyć o większej dla sl~bie radości. 

KAZll\llERZ BRANDYS 

Nie chcemy~ prać same-_, 

Nle przyswoiły sobie jest• 
'cze wsk~zań IX Plenum nte­
które in•tanl'I~ oortvine w 
miastach przemysłowych. To­
warzysze n ie widzą perspe­
ktyw wzrostu partii w rabry­
kach I dlatego nle mogą sku­
teci:nle pomagac w umacnia­
niu soJuszu robotnlczo-chłop­
skiego. W takim ośrodku 
przemysłowym, jak Zg .er~ 
przyjflto zaledwie 48 nowych 
kandydatów. w Pablan1r11ch 
- 70. Odsetek robotników 
produkcyjnych - czlnnkńw 
partLl w PZPB wynosi 6,5 
proc„ a umysłowych 26 proc. 
W T2'.WS na kluczowych po­
zy.cjach pracuje · 11 proc. 
rzłonków partii, a w biurach 
20 proc. 

Pierwsze dni siycmta wska­
zują, że w ponczególnych in­
stancjach partyjnych n.astąp!I 
poważny przelom na lepsze. 
W powiatach zarysowują się 
nowe formy pracy z szerokim 
aktywem partyjnym I społecz­
nym. Dzięki temu wstąpilo do 
organizacji partyjnej pow. 
łódzkiego ponad 100 nowych 
kandydatów. Również w I<P 
Rawa Mawwlecka dojrzewają 
nowe metody pracy z pracu­
jącym chłopstwem na wsi. 
Dorobek I doświadczenia Jed­
nych trzel;>a upowszechnić, by 
sfaly si-: one trwałym dorob­
kiem całej organl1.<1cj\ woje­
wódzkiej. Ogrom zadań. jakie 
stoją przed nami na wsi -
walka o dalszy wzrost pro­
dukcji rolnej I hodowlanej 
umacnianie I rozwój nowy~h 
socjallstycwych - gospodarstw 
- spółdzielni produkcyjnych 
skuteczne ograniczanie i wy­
pieranie kułactwa jako ostat· 
niej reduty kapitalizmu na 
wsi - nie będzie możliwe bez 
stałego, równomiernego u­
macniania wiejskich organ!Za· 

Nie Uslajq w walce 
o realizacj~ wskazań partii 

niech to robią pralnie· uspołecżnione 
A przecież istnieją u nas 

niewyczerpane tródła nowych 
kadr członkowskich. 

Plerwsse z n ich - to stu­

Wysiłek załogi tkalni ZPB 
im. l Dywi.zjl Kościuszkow­
skiej nacelowany jest przede 
wszystkim na zwiększenie i­
lości tkanin 1 gatunku. W li­
stopadzie ub. roku po raz 
pierwszy wykonano w pełni 
plan jakościowy. Obecnte jest 
on przekraczany o 5 proc. W 
wall'e o Jakość szczególnie 
przodują zespoły produkujące 
nowy asortyment tkanin, Jak 
rn. in. gabard!nę płaszczową. 
Zespoły maisterskie Ryszar­
da Deszczki, Bolesława Jani­
ka, Stanisława Przygody uzy­
skują około 60 proc. tkanin I 
gatunku. 

swej obecnej pracy. - Dziś 
oddział II tkalni wykonuje 
121 proc. planu, a to dlatego, 
że lstnieje współpraca mię­
dzy majstrami. Jeden drugie­
mu pomaga przy . wyszukiwa­
niu defektów w pracy kro­
sien, jeden drugiemu radzi, 
jak usprawnić robotę. 

Pranie w domu. Która z nas 
nie zna teJ udrękL Jeszcze 
przepierka - pól biedy, ale 
kledy tr<eba st.mąć przy balii 
do .,dutego prania" , kiedy by 
się chciało odpoct.ąć po pracy 
- to doprawdy clętk1e r.ada­
nie. A.le na to nie ma rudy­
powiada niejedna kobieta -
uprać trzeba. 

A rada jest. Jaka? - Nie 
prać w domu, oddawać b;e­
liznę do pralni uspołeczn !o­
nych. Miejskie Pralnie i Far­
biarnie, prócz chemlc:i.nego 
czyszczenia odzie~y. w kuku 
punk\ach usługowych przyj­
mują biellwę. Wystarczy z;a­
nieść brudną, aby po 10 
dni.ach odebrać czystą. To 
chyba łatwe 1 proste? - Je­
dn,ik nie jest to, jak si~ oka• 
zuje, ani łatwe, ani proate. 

Z JAK:OSCI NADAL 
NlEUOST A 'I'ECZNTE 

Swiadczą o tym interpelacje 
czytelników naszego pisma. 
Na przykład ob. Sz. z ul. Zie­
lonej skarży się, te biel!znę 
oddaną Miejskim Pralniom. 
odebrała „niedopraną", ob Z. 
z ul. W róblewsk1ego kwestio­
nuje kolor, zaś ob. W z ul. 
PKWN nlc nie pisze o jakości 
wykonania, ale za to ubolewa 
n<1d niedotrzymywaniem ter­
minów. Bieliznę przetrzymy­
wano po kilka tygodni. Zda­
rz..iło się również. ie przy od­
b1ori:e klient stwierdza! brak 
)aklejś sztuki, która się „gdzieś 
u podziała". 

Sprawy te poruszaliśmy w 
naszej &><zecie w połowie li­
stopada ub roku. W artykule 
wskazano na niewłaściwą or­
ganizację pracy placówki 
przy ul Więckowskiego, na 
.brak \ranswrtu, co PQwodo- , 
wa/o pr?.etrzymywanie brud­
nej bielizny w punktach 
przyjęć itd. 

PRZEMfI,CZANO 'KRYTYI<Ę 
PRASOWĄ 

Jak iareHgowało na to 11\e­
rown iclwo M1ejsk irb Pralni \ 
Farbiarni? Dotychczas, a mi­
nęły już 2 miesiące, nie wpły­
m~ła do naszej redakcji odpo­
wiedź na ten artykuł Ktero­
wnictwo Miejskich Pralni I 
Farbiarni nle uwatało u sto­
eowrie ud.G 1elil' jakif'hkoiwiek 
wyjaśnień na stawiane zarzu­
ty . 

Wobec tak długiego mil­
czenia Miejsk lC'h Pralni I Far­
biarni. udaliśmy się tam po­
wtórnie. aby na miejscu ~pra­
wdzie. co w międzyci:asie ule-
gło zmianie · 

Okazuie się, te dyrekcja u­
znaje slusznośc krytyki klien­
tów I na usprawiedliwienie 
wysuwa różnorakie o­
koliczności. A więc remont 
1:11kla(iu przy u1 Wlęckow• 

sklego, konieczność odsyłania 
bielizny do innej pralni, nie 
przystosowanej do tak zwięk­
szonej prodJ.1kcjl. zie warun­
ki przewozu do sortowni wy­
pranei jui bieli.wy itd. 

CZY NAPRAWDĘ OBIEKTY­
WNE TRUDNO$Cl? 

lstotnie - okoliczności o­
biektywne są poważne, ale 
trudDQ wymagać, aby skutki 
tych okoliczności mieli pono­
$IC konsumenci. 

Przyjmowanie do pran ia bie­
lizny przez Miejskie Pralnie 
w sytuacji, kiedy i)rzedSlęb1 01-
St;.>10 nie mogło dobrie wyko­
nać r.amówień, świadcz.ylo o 
lekcewateniu klienta, o oder­
waniu sl~ od jego potrzeb. 
Cóż stąd, i.• praln ie plany wy­
konaly, jeie\\ poszkodowani 
byli konsumenci ludzie 
pracy, jeżeli naduiylo się ich 
:r:aufania- i naraziło no zbędne 
wydatki za ile upran, bieli­
znę. 

Jakie środki przedsiębierze 
kierown\ctwo Miejskich Pral­
ru dla usunięcia zła? Przyspie­
szono I Już ukończono remont 
oddziału przy ul. Więckow­
skiego, zaopatrując go w nai­
nowszego typu maszyny do 
prania. Transport składa się 
obecnie z 3 samochodów cię­
żarowych i wozu konnego. 

Dokonano zmian wśród per­
scmelu, uwalnił!Jąc pracowni­
ków , którzy nie wykonywali 
rzetelnie powierzonych ro bót, 
np. opóżmając termll1y wyko­
nam.a itd. 

NIE ZAPOMINAC 
O PRZEDMIE$CIACH 

Abv zapewnić ludności ora· 
cu14cef moznoSć korzvstan1a 
be1 przi!szkód z usłuQ pralni 
usvułecznJonvch. konieczne Jest 
jęk oa1szvbsze uruc.:hum1en1e 
nowei;io oddziału Mielsk1ch 
Pralni na Stok•cłl Zaklsd len, 
klóreqo oddanie do uzytk.u c1a- _ 
ple su~ opóin1d, w pow a zn vm 
siuon1u odc1atvlhv pralni~ me· 
chan1czną PrtY ul Wteckow· 
sk1eqo Wvda1e 111: równ1et 
mozliwe Pnvstosowante od 4 

działu pralni oriv ul Wolr-zan ­
•k •el do oolrzeh ounl<tów U· 

1t11<iuwvc.b Ober01e wvkonu1e 
11e tu -zlecenia zok.ładów pro· 
du~c-v1nvch 1 1n!!>tvtuch które 
moqtvbv ilecema kierował do 
pra~n1 1qlersk1ei p1orącei wv­
łaczn10 dla zakładów procv 

Civnlnne sit starania o uru· 
cbomien1e 12 ounklów orzvl· 
mowanla hlelt-inv w dzielni· 
cach ronotnlnvcb miasta Pun· 
l:tv takle mola oowslat m In 
na Karolew1e, na Wldiewie. w 
ol>rnel cześci ul Privbvs1ew· 
1k1eqo itd Jest to kon1ec7ne 
hnwlem dolvchcias punktv u· 
•luqowe prAlnl mleszcza sle 
tylko w śródmieściu. 

* * • Kierownictwo i załoga Miej-
skich Pralni zapowiadają za­
sadnicze zmiany w organi.z.a-

tysięczna armia przodujących 
ej! pracy i takle wykonywa- małorolnycq chłopów, zainte­
nie usług, aby rzeczywiście resowanych w podnoszeniu 
przyczynić się do odci>łieniu produkcji rolne) i hodowla­
pracujących kobiet w Ich do-
mowych zajęciach. Jećinakż<', nej, w kontraktacji. w upra-

. . . wie maszynowej, a przede 
me moz7 się skończyć na ~- wszystkim w likwidacji wy­
pewniemac~. Domagamy się zysku kułackiego ltp. Swą 
od dyr~kcj1 MleJskl_cb Pra!nl I patriotyczną postawą w do­
bardzh!J wnlkUweJ. analizy I stawach państwowych doku­
skarg klientów, nalezytego u- I mentują oni głębokie zrozu­
stosnnkowanla_ się do krytyki I mienie polityki rządu ludo­
prasowej, która, wysuwaJl\C l 

· d i I · i I wego. me oc ągn ęma, porno e za 0 - I Orurle - to nasza młodzież, 

ej\ partyjnych. • 
Dużą aktywność w walce o 

wysoką jakość produkcji wy­
kazują również brakarze. 
Często można spotkać ich 
przy krosnach, gdzie uczą tka­
czki, jak unikać braków i 
wskazują na korzyści wynika­
jące z podniesieni.a jakości. dze · tego p~~edslęblorstwa. 1 która ofiarnym wysilkiem w 

podnieść Jakosc wykonywa- I fabryce 1 na roli staje na 
lll'Cb usług. I p1enyszej linii walki o plan I 

JADWIGA SAKOWICZ I w pracy społecznej. 36.846 

O zwycięskie wypełnlenle 
tego drugiego podstawowego 
warunku. warunku. ktńry jes1 
nakazem I<omltetu Centralne­
go, organizacja partyj na wo­
jewództwa łódz:kiego musi w 
dniach przedzjazdowych to­
czyć udziesięciokrotniony bój 

JAN ADAMOWSKI 
A oto co 'mówi tow. Józef 

Pietrasiak„ majster tkaeki, o 

Osiągnięcia tkalni i przę­
dzalni ZPB im. l Dywizji Ko­
ściuszkowskiej nie przyszły 

Rewolucyjna partia narodu niemieckiego 
przed 35 laty przechodnie, prze-

mieraij11cy Budapester Stras­
se w Berl1me był! sw1adkami slra­
szl! wei 1 ohydnei zbrndni. Prz.ed 
hotelem Eden stał wojskowy samo­
chód. Nagle otwarły się szerokie, o­
szklone drzwi hotelu l kliku oprysz­
ków odzianych w mundury gwar­
dyjskieJ dywizji strzeleckiej wy­
pchnęło naprzód zakrwawionego 
mężczyznę. Jeden z oprawców , hu­
zat Runge, straszliwym uderzeniem 
kolby obala katowanego mężczyznę 
na bruk. Padają strzały. Snieg uło­
Ż(>ny u krawężnika ulicy w p1yzmy 
zmieszał się z krwią. W kilka chwil 
potem tnów wrzaski ptJanych ofi­
cerów, znów strzały. Jakaś dziew­
czyria ze służby hotelowe] wbiega do 
hallu z przeraźliwym krzykiem. Ko­
leżanki podtrzymują ją. „Nie, nie 
- opowiada ze zgrozą - nigdy tego 
nie -zapomHę, nigdy w życt u! Jak tę 
biedną kobietę zwalono z nóg, jak 
ją wleczono po ziemi„." 
Była bowiem świadkiem zamor­

dowama Rózy Luksemburg. Zamor­
dowanym mężczyzną był Karol 
L1ebknet'ht. Na piętrze hotelu Eden 
stał trzeci więzień z podniesionymi 
rękami, odwrócony twarzą do ścrn­
ny; stal, Jak mi I iony ludzi w Eu­
ropie stało w korytarzach gmachów 
gestapo w latach 1939 - 1945. Wię­
zień ten nazywal się Wilhelm Pieck. 
Jedynie Jemu udało się uratować. 

Rzecz działa się 15 ~tycznia 1919 
roku, a więc w kilkana!kle dnt po 
założeniu Komunistycznej Partii 
Niemiec. Trzech więźniów hotelu E­
den było przywódcami le) partii. 

Mord przeo hotelem Eden był wy­
ra..f'm nienawiści do klasy robotni­
czej która nleu~ięcie prowadziła 
walkę pru.'C'1wko wu.inte imperi.11is­
tycznej. Mordując przy\Ąlódców KPD, 
imperialiści pragnęli osłabić partię, 
która na swvch sztandarnch wypi­
sała ha•lo walk! przeciwko grabież­
czej, agresywnej wojnie. Karol Lieb­
knecht był jedynym posłem, który 
2 grudnja 1914 roku &losowa! prze­
ciwko uchwaleniu kredytów wojen-

nych dla cesarskiego rządu. On tet 
w listopadzie 1918 roku obwieszczał 
w Berlinie koniec wojny i tego 
samego balkonu, z którego l sierp­
nia 1914 roku Wilhelm Il obwiesz­
czał początek wojny. 
Róża Luksembu1 g była nie tylko 

wybitnym przywódcą niemieckiego 
ruchu robotniczego, ale przede wszy­
stkim jedną z na;wybitmejszych po­
staci pol~kiego ruchu robotniczego; 
wraz z Julianem Marchlewskim roz­
poczęła nieprzejednaną walkę z ca­
ratem - wspólme z rosy;ską klasą 
robotniczą, walkę przeciwko nacjo­
nalistyczno - burżuazyjnej dywei-sji 
w polskim ruchu rl>botnjczym, prze­
ciwko PPS. Róża "Luksemburg nale­
żała do kterownrctwa SDKPiL. Gło­
siła hasie: braterstwa ludu polskiego 
z ludem niemieckim I wspólnej walki 
przeciw niemieckim i polskim klasom 
wyzysk ującym. 

Zamordowano Liebknechta I Ró­
żę Luksemburg, gdyż glostll ko­
nieczność rozbicia aparatu państwo­
wego imperialistów I prteJęcta wie­
dzy przez lud. gdyż głosllt koniecz­
ność reformy rolnej, uspolecznlenla 
banków, wielkich zakładów prze­
mysłowych. likwidacji koncernów I 
monopolt. 

Zamordowano Ich, gdyż głoslll 
hasła rewolucyjnego przymierza ze 
zwycięskim Krajem Rad; zamordo­
wano kh za gorący internacjona­
lizm Zamordowano, gdyż dążyli do 
narodowego, politycznego. gospo­
darczego i kulturalnego rozkwitu 
narodu niemieckiego, ro7.kwltu. któ­
ry można by zabezpieczyć w warun­
kach pokoju i przyjaźni z wszystki­
mi narodami, a zwłaszcza z naroda· 
ml Kraju Rad i z narodami sąsia· 
dującymi. więc m.!n. z narodem 
polskim 

Od powstania KPD - 30 grudnia 
1918 r., poprzez męczeństwo Róży 
Luksemburg i Karola Liebknechta 
poprzez walki w okresie republiki 
weimarskiej I zaciętą walkę prze­
ciwko dyktaturze hitlerowskiej do 
dni naszych, kiedy kontynuatorka 

KPD - Niemiecka Socjallstyczna 
Partia Jedności w NRD i Komuni­
styczna Partia Niemiec w Trizonil 
stają na c~ele całego narodu w wal­
oe o jedność i pokój - biegn le nić 
dziejów awangardy niemieckiej kla­
sy robotniczej. Partia prowadilła 
masy rewolucyjnych robotników w 
strajku generalnym robotników ber­
lińskich I w walce zbrojnej w m~ r­
cu 1919 r., w walkach przeciw poll­
cy jnej prowokacji w rejonie Halle 
(marzec 1921), w strajku generalnym · 
w 1lerpniu 1923 r„ w powstaniu h ą .u· 
burskim 23 października 1923 !" Ona 
niezłomnie walczyła przeciw faszy­
stowskiej olensywie reakcji W 
okresie poprzedzającym objęcie 
władtY prze?. Hitlera, jedynie ona 
kierowała akcją masową przeciw 
hitlerowskiemu niebezpieczeństwu, 
organizując wielkie strajki we 
wrześniu IR32 r. Zdrada socjal­
demokratycznych przywódców. któ­
rzy odrzucali propozycje utworzenia 
jednolitego frontu l woleli paktować 
z reakcją, otwierając Hitlerowi bl"a­
my wiodące do władzy, zniweczyła 
te wysiłki. 

Na czele partii stał wówczas Er­
nest Thaelmann. ukochany przez 
masy robotnicze przywódca powsta­
nia hamburskiego. On organizował 
robotników do samoobrony przeciw­
ko terrorowi hitlerowskich bojówek. 
Toteż hitlerowcy nienawidzili go. 
Po aresztowaniu w 1933 roku ole· 
ludzko katowano go w więzieniu. 
Ale nie załamało go 11 lat ke?.nl 
hitlerowskiej. Kiedy Jesienią 1941 
roku hitlerowcy stoją pod Moskwą. 
l'.,eningl'adem I Rostowem, do cell 
Thaelmanna wchodzi gestapowiec I 
pyta z Ironicznym uśmiechem: 

„No cóż pan terai powie? Zwlą­
~ek Radziecki jest pokonany! Armia 
Czerwona rozbita I" 

Thaelmann odpowla~ z silą: 
„Stalin skręci Hitlerowi kark". 
Partia Thaelmanna mimo straszli· 

wych strat przetrwała okres faszy­
stowskiej dyktatury. Dziś jeJ h.onty-

nuatorka, Niemiecka Socjalistyczna 
Partia Jedności <SED), na czele zjed. 
noczonej we wschodnich Niemczech 
klasy robotniczej, w ;;ojuszu z pracu­
jącym chłopstwem utworzyła i k1eru · 
je pierwszym w historii Niemiec de-
inokratycznym państwem Nie- · 
miecką Repu bi ką Demo kra tyczną. 
Jest to państwo., w którym zlikwido­
wano gospodarcze podstawy władzy 
monopoli i junkrów. NRD jest bazą 
walki narodu niemieckiego o pokój, 
o zjednoczenie demokratycznych Nie· 
miec. Ona to otwarła nowy okres 
współżycia narodu n iemieckiego z 
polskim, uznając nienaruszalność 
granicy na Odrze i Nysie, wspólpra· 
cując z nami w dziedzinie gospodar. 
czej, rozw ijając st„sunki kulturalne. 

Wpra wdz1e czołgi imperia Usty cz· 
nych mocarstw zachodnich spr~wily, 
że w zachodnich Niemczech znów 
podnieśli głowy faszyści, wpra wdzle 
obsiedli oni w Trizonll aparat pań­
stwowy I gospodarkę, wprawdzie 
Krupp znów rządzi swymi zbrojow­
niami, wprawdzie generałowie h tle­
rowscy szykują plany nowego Wehr· 
machtu, a Konrad Adenauer, przy. 
b ierając pozy Hitlera, dufny w pro­
tekcję Waszyngtonu gJosi program 
nowej agresji, odwetu, ujarzmienia 
przez imperializm n .emiecki naro­
dów Europy. Ale czyi: można odwró· 
cle bieg historii? Niel Tak jak me­
sposób dziurawą czapką zatrzymać 
biegu burzliwego górskiego potoku. 

Przeciwko ciemnym silom wojny, 
niewoli, barbarzyństwa faszystow. 
skiego występuje w Trlzonll Komu· 
nistyczna Partia Niemiec skupiając 
wokół siebie postępowe, patriotyczne 
elementy narodu niemieckiego. 

Wszystkie narody świata wiedzą, 
co oznacza faszyzm ! jak wielk ie 
znaczenie ma prowadzona pod kie­
rownictwem SED i KPD walka na· 
rodu niemieckiego przeciwko faszy­
zmowi Adenauera. W walce tej na­
ród niemiecki nie jest samotny. Jego 
słuszną sprawę popiera cały obóz 
pokoju, wszystkie narody. 

Tkaczka Anna Draj!ing w Czy­
nie Przedzjazdowym zwtększy­
la ilość tkanin I gatunku o 

30 proc. 
Nme. Wiele pracy ! wysilku 
włożono w doszkalanie me 
wykwahfikowanych prządek I 
tkaczek. Robiono to systema­
tycznie I starąnnie. Obecnie 
tylko niewielka ilość robotnic 
nie wykonuje swych planów. 
Do walki o przedterminowe 
wykonanie planów produk­
cyjnych mobilizowała załogę 
orgam7.acja partyjna. 

W wyniku aktywnej pracy 
masowo-polityczne) systema­
tycznie rosła krzywa produk­
cji. W Czynie Przedziazdo­
wym załoga tego oddziału po­
głębila swoje osiągnięci.a i 
dziś stoi w rzędzie przodują­
cych oddziałów. Na szczególne 
wyró:inieme zasluguJe zespół 
majstra Jana Janczaka, który 
z nadwyżką wykonuje zobo­
wiązania przedzjazdowe, o­
siągając 117 proc. wykonania 
planu, oraz prządki: Maria 
Kuroń, Irena Mozga i wiele 
innych. 

Dotychczasowe osiągnięcia 
ZPB im. I Dywizji Kościusz­
kowskiej nie zadowalają to­
warzyszy. W dyskusji nad te­
zami na n Zjazd PZPR wska­
zywali oni na braki lstmeJące 
jeszcze w niektórych oddzia­
łach. Między innymi. tow An­
toni Karmelita mówił o sła­
bej kontroli III zmiany w 
wykończalni, która daje nis­
ką jakość produkcji. Tow. Ste­
fan Fram zwrócił uw<Jgę na 
(akt, że niektórzy majstrowie 
tkaccy nie dbają o utrzyma­
nie parku maszynowego w 
należytym porządku. Likwi­
dacją tych braków zajęto się 
już kierownictwo techniczne. 
Załoga ZPB im. 1 Dywizji 

Kościuszkowskiej, realizując 
wskazania partii, nieustannie 
wzmaga wysiłki w walce o 
zwycięskie wykonanie zobo­
v.iązań i przedterminową rea­
lizację planu za pierwszy mie• 
sląc piątego roku Planu 6-let­
niego. M. S, ~ 



STR ł GŁOS ROBOTNICZY 

Dzieci z Ruszkowic 
Bilans pracy rady zakładowej 

w ZPW im. Barlickiego 

z wizytą w szkole łódzkiej 

Zebranie !!p?'awo:tdawczo - wyborcze rady zakładowej 
ZPW im. BaTLioldego dokonało analizy całorocznej pracy. 
W okresie swej kadencji rada l'JB.kladowa miała pewne 
osiągnięcia. Pamię!ćlmy dobne, że na początku ub. r. u­
kład nasz borykał się z dużymi trudnościami w reali7Jacj! 
planu produkcyjnego. Fakt, że sytuacja uległa poważnej 
poprawie i ZPW im. Barlickiego rositaly zaliczone do rzędu 
prwdrujących zakładów, jest w dużej mierze zasługą rady 
zakładowej. Dobrze pracowały rady oddziałowe w tkalni 
i wykończialni. Słabo prarowała rada oddziałowa przę­
dzalni. 

Dobrze również spełniał ~ obowiązki s;połeczny in­
spektor pracy tow. Pawl1ński oraz oddziałowi inspektorzy; 
Kleta, Bentkowski i LańCtJchowsiki. 

Rada zakłladowa zorganizowała szkolenie zw1ązkowe. 
Pr~eszkolono na nim 240 osób. Frekwencja na szkolen·iu 
średnio wynosiła 80 proc. 

W okresie ub. r. ilość członków zw. MW. wzrosła w na­
gzych zakładach o około 400 osób. Pomimo to do związku 
nie nałeży jeszcre około 15 proc. załogi. 

Zadaniem nowej rady zakładowej jest włączenie do ży­
cia związkowego całej naszej załogi. 

Ustępująca rada zakładowa dobrze organizowała w na­
szych zakładach propagandę poglądową. Gabloty, zmienia­
ne co pewien okres, informowały załogę o aktualnych za­
gadn.ieniach oraz o wykonawstwie planów. 

Ml:ały jednak również mieji;ce niedociągnięcia w pracy 
byłej rady zakładowej. Zbyt późno zajęto się zorganizowa­
niem „pionów bezbrakowych". Ostatnio dopiero ten błąd 
starano się na.prawić. Za mało także okazano pomocy Od­
działow.i Zaopatrzenia Robotniczego. 

Bard.w słabą działalność przejawiała komisja KO, która 
w ostatnim roku nie miała żadnych osiągnięć. Do tej pory 
sprawa KO była troską r.:;dy zakładowej, jednak nie zdo­
łano znaleźć sposobu ożywienia życia kulturalno - <>Świa­
towego załogi. Składa się na to niewątpliwie brak fundu­
szów oraa: brak lokalu odizolowanego od terenu fa· 
brycmego. 

Sprawą tycia kultura.Jno - ośw:iatowego powinna ująć 
się organizacja ZMP. Do tej pory, mimo „dobrych chęci", 

nie zorganiwwano koła Wszechnicy Radiowej, tłumacząc 
się „pnycz.ynami obiektywnym.i" jak brak skryptów itp. 

Doświ.adczenla i braki w pracy byłej rady .zakładowej 
win.ny być podstawą do właściwego zorganizowainia pracy 
przez nową radę zakładową ZPW im. Barlickiego. 

L. HOFFMAN 

„.„Zllkwłdujemy oceny 
nledosłatecane, będziemy 

udzielać Pomocy slabuym 
kolegom, nawłl\iemy kon­
takt ze azltol2' wiejski\ w 
Ruiu:kowłcach w pow. ko­
neckim. Dla szkoły tej WY­

konamy kilka gazetek 
ściennych o życiu w naszej 
szkole, prześlemy im po· 
moce na.ukowe do . gemne­
trłl, flZYki l chemll oras 
ksll\Żkl zebra.ne \. .iśród 
nas dla za9ilenia biblioteki 
szkolnej w Ruszkowicach". 

Tak brzmi zobowiąunie 

podjęte przez młodzi~ż Szkoły 

Komunikat 

tódzkiego Olrodka­
Sźkolenia Parłyfnego 

Dz!~, 15. I. 54 r., o god1'. 17, 
w sal1 Szkoły Mlędzywojewódz· 
klej przy Al. Kośc'uszkl 65. od­
be<lz le si~ wyki.ad na tems.t: 
•• Ceoąrafia qospodarcz.a Poisk1". 
Wykład wygłosi tow. Wlechnlk. 
Obecno~ wszystkich wykfadow· 
ców kursów podstawowych obo· 
w'ląz.k.owa. 

Kronika parlyina 
Drle lnlca Sródmidcle: Ozl~ . 

15 bm., o godz. 14, w &a.li 
konCerencyjnej KO, Al. Ko· 
ścluszkl 4, odbędzie się szkO· 
lente semlna.ryjne dla I ,„;u-e. 
ts.rzy podstawowych organlz.a· 
ej' partyjnych. 

D:zlelnlca Sródmldc•e-Pra-
wa: Dziś, 15 bm„ o godz. 1.), 
w lokalu KD przy Ul. Gdań 
sklej 75, odbędzie s1ę narada 
I I Il sekretarzy po<ht.aWO· 
wyc h I oddzlalowych organi­
zacji p&rtyjnych. 

W Zrywie młodzież chętnie 
boks • uprawia 

Technikum Przemysłu 

Włókienniczego przy ul. 
śc\11 Jednak mury uczelni 
I nikt nie kontynuował tell 
pracy. boks w TPW .•ko~· 
czyi si~. To, że sekcja ool<­
serska została reaktywowa­
na, jest zasługą prtcde 
wszyttklm profesorów wf. 
ob. Bogdono Borka I ob. 
Pawła Zymaka oraz prowa­
dzącego treningi ob Brze· 
cz.yk:a t caJeJ rzeszy z.apa• 
!onych entuzjast~w bok..;;u, 
którzy rremlatnle zgłosili 

alę na pierwszy trenln11. 

Wymienione wyteJ 01nby 
spotykamy na pl~tkowym 
treningu. Odbywa 1lę on w 
aull ar.koty, pnyslC)sowaneJ 
do treningów sportowycn. 

struktor Brz•czyk n1 
przykład >lll.Wocl!llk Gol· 
czyńskl mleuka w Kolum­
nte, at• trenln&u •ni jed· 
nego Jeszcze nie opu„ctl 
Mistrz Pierwszego Ko...,ku -
Janaa I wielu Innych - IO 
dobry materiał na plęłcla· 

rzy. Zrobię wszystko. by 
Ich wyszkolenie Cechnlczn• 
byto nienaganne. I powlem 
szczerze. te nie tałuJę 1wo­
Je10 wy51tku, wldz11c f•P•• 
młodzi ety l pomoc aur· 
1zych. 

Podstawowej nr 32 w Łodzi, 
dla uCT.CZenia II Zjazdu partii. 
Przed dwoma dniami byliśmy 
świadkami częściowej reailiz.a­
cji tego zobowiązania. 

Na Dwo~ Fabryczny wje· 
chał oczekiwany przez delega­
cję harcerzy z 32 Szkoły Pod­
stawowej pociąg, wiozący 

młodzież z Ruszkowic. Nastą­
piło serdeczne powitanie, po 
czym wszyscy razem udali się 
na ulicę Kopcińskiego, gdzie 
mieści się szkoła nr 32. 

Tu na korytarzach, w kla­
sach panował nastrój podnie· 
cenia. W pięknie udekorowa­
nej sali przy jarzącej się 
barwnymi świaUami choince 
noworocznej, przedstawiciel 
mlX>dzieży harcerskiej w czer­
wonej chuście nie bez tremy 
powitał Helenkę Sochę, Zosię 
Fidos, Józefa Dobronia i Ju­
liana Ciosa. W imieniu tych 
osta,tnich zabrał głos Waldek 
Berdyka, syn małorolnego 
chłopa z Ruszkowic. Waldek 
mówił pewnym głosem. 

- Niech znikną z naszych 
dziennic.-.ków oceny niedosta­
teczne, niech poprawi się na­
sze zachowanie w szkole i po­
za s.-.kołą. Musimy ułatwić 
pracę naszym wychowawcom. 

Przemówienie Waldka Ber-

Odczyty 
Ozfj, 15 bm., o godz. 18. w l!a-

11 WOK, dr med. K. Mari<lowlcz 
mówić będzie „o hartowaniu 
cZ'łl>Wieka ruchem, powle~m. 

elo1\cem I wodą". 

w niedzielę, dnia 17 bm„ w sa· 
li WDK, ul. Traugutta 18, o gOC:z . 
11 pro!. dr. JżykowskJ wygłos i 

odczyt pt. ,.Muzyka Odrodzenia". 

:teromsklego w Lori zl jest 
usportowioną 11.koł11. Nie 
mówiąc )ut o tym, ze kat• 
lly chłopiec czy dzlewczy· 
na ma ambicję po•ladać 
SPO c;:y BSPO - do Jede· 
nastu czynnych •ekcjt wy. 
czynowych nalety w przy ... 
blltenlu około 600 o>sób. 
Cboćby tylko w ubleo(łym 

sezonJe z.rywlacy z.anotowa-
11 na swym koncie nie· 
mało sukcesów. WyhczaJąc 

najważniejsze, trzeba by 
wspomhleć o zajęciu pierw· 
azego mleJsca w zawodacll 
kolarskich, pierwszego miej• 
1ca w ping-pongu, pierw• 
szego mteJsca w szachaeb 
w ramach rozgrywek okrę• 
1owych ZS „Zryw", Do­
chodzą Jeszcze do tego O• 

alągnlęcla gimnastyków I 
1lmnasCyczek, piłkarzy, pJy. 
wsków ltd. 

- T•k. trenuJemy w ault, 
bo salę aportową MleJ•I< ie 
Przedsiębiorstwo Budowla· 
ne obiecuje oclelać do utył• 
ku w poc;:ą tkach l<atdego 
miesiąca. Według naszycn 
obliczeń, maJąc )ut tempo 
pracy MPB balę otn:yma• 
my we wrześniu. Ale tre• 
nujemy 1ystem11tycz.nie l 
nle my~llmy wcale o prze• 
rwie do września. 

Nie oznacz.• to wcale, te 
zrywlacy nie m•lll brakOW 
l l<lopotów. Brak lm na 
przy1<lad skakanek, tta ma· 
to )est rękawlc, nle mają 
teszcze własnego rlnlU. 
przydałyby się trampki, a 
nawel 1<01t1umy 11mna· 
styczne. Załatwienie 1<luy· 
!lkacJt uczestników Pierw• 
szego Kroku przez sekcję 
boksu LKK11' równlet po­
budziłoby )eszcz.e bardziej 
zapal chłopców. 

W najbl!.tszq, niedzielę rozegrany zostanie 
na terenie Łodzi mecz pływacki o Zimowy 
Puchar Miast pomiędzy reprezeniacjq nasze­
go miasta, a II reprezentac;q Warszawy. 

Zajmiemy się )ednak naJ· 
młodszą sekcJą. Jest nl11 
sekcja bokGerska. Jeszt"ze 
w 1948, a nawet w l949 r. 
uczniowie IZ.koły upre· 
wiali boks, G<ly opu• 

Misłrzoslwa 
juniorów w hokeju 

Rozgrzewka skończona. 

lnstruk tor Brzęczyk rozd•· 
Je teraz r1:kawlce I r..awQd ... 
nicy przystępu)11 na dobre 
do treningu. 

Bladoleń )ednak nie sly· 
chaC. instruktor. zawodni­
cy I obecru no trenlnau 
nauczyciele wf •• jak na)· 
·lepszej myśli o rh•szym 
rozwoJu sekcji bokserskie). 
Ich rzetelna prac1. zap1I 
pozw•I• przypuszczać. &e 
bol<serzy „Zrywu" będą 

oclfrywać w boksie lódzl<Lm 
coraz pokatnleJaz• rolę, 

Trudno przewidzieć wynik. tego spotkania. 
Teoretyczne ob!lczenia wskazują, że tym ra­
zem !odzianie nie znajdujq, się na straconej 
pozycji, ate czy wygrają? To w u•ielu wy· 
padkach zależeć będzie od odporności psy· 
chicznej tych plywaków, którzy nie ma3q, 
jeszcze odpowiedniej rutyny. 

Na zamieszczon11m u uóry rysunku w!dnle­
jq sylwetki tych,, którzy w niedzielę bronić 
b11dq barw Łodzi, o ile w ostatniej chwili nie 
zajdą jeszcze pewne zmiany w składzie. 

OD GÓRY: Fuks, Fabianowski, Boniecki, 
Nikodemski, Cwierciakiewic,z, 

dyk! zostało przyjęte burzli­
wymi oklaskami. Potem roz­
sunęła się kurtyna i na scenę 
wypadły pary tańczące krako­
wiaka. Przed oczyma zebra­
nych migotały barwne stroje, 
a w uszach dźwięczały skocz­
ne tony. To młodzież łódzkiej 
szkoły popisywała się swymi 
osiągnięciami przed kolegami 
ze szkoły wiejskiej. 

Zanim mall goście udali się 
na obiad, zamieniliśmy z nimi 
kilka słów. 

- Co wam się najlepiej po­
doba w Łodzi? 

- Jesteśmy tutaj po raz 
pierwszy, po raz pierwszy \Vi­
dzimy wielkie miasto, a podo­
ba nam się wszystk<> - mowi 
nieśmiało Zosia Fidos. 

- Słyszałem, że w Łodzi 
produkuje się filmy, które 
póżniej wyświetlane są w ki­
nach. U nas n iedawno tet by­
ło kino obja:r.dowe, które wi· 
dzieliśmy po raz pierwszy -
mówi Józio Dobroń. - Chciał­
bym bardzo zobaczyć, jak się 
robi filmy.„ 

- A <:o będziecie robić dziś 
wiecwrem? 

- Idziemy do tea,tru na ra­
dziecką sztukę pt. „Chirurg"­
odpowie<lzlały chórem dzięci. 
- A jeszcze przedtem zwie­
dzać będziemy miasto - do­
rzuciła Helenka Socha. 

Mali goście w imieniu swych 
kolegów ze wsi zaprosili mło­
dzież 32 Szkoły Podstawowej 
z Łodz.i, do siebie, do Rusz:ko­
wic. 

- Zwiedzicie naszą spół­
dzielnię produkcyjną, która 
nosi nazwę „Zgoda'', no I zo­
baczycie naszą szkołę - mó· 
wił Waldek Berdyka. 

Zaproszenie przyjęte zostało 
z radością. Zatem dzieci z 
miasta odwiedzą swych przy­
jaciół na wsi. 

Nie ponieśli 
ani jednej porażki 
Dla uczczenia Il Zjazdu 

partii w oall Spójni w lle­

leoowle p<"Zy llczoym u­
dziale publiczności roze· 

gr1rne zostały C1nalowe 

spotkaola turnieju teniaa 

stołowego w konkur„ncjl 

kobiet l mętczyzn o. pucha· 

ry przechodnie LKKP'. 

w konkurencji kobiet 
pierwsze miejsce zatęta re· 
prezentantka koła sporta. 
wego Im. t.ukaalń~k.1ego -
GuzlkOwna. ktOra w turnie­
ju tym ole poniosła tadneJ 
porażki. W pnN'1ynk11 
m~tczyzn Kry11ter (SpóJ­
nlal rówolet ole poniósł 

ani Jedne) pardkl I dzięki 
temu zdobył pierwsze m1eJ· 
acu. 

Uwag1,1 na siebie twrócl­
ły dwie młode zawodnlcz• 
kl: Bienia.szok I Szuto z 
Technikum Handlowego. 
Za)ęły one w turnieju VI I 
VII miejsce. Zawo.folczi<l 
te dopiero od pół roku 
grają w teu I.se sl'>lowego, 
a Jut pod wielu wi;rledaml 
przewyMzają swe •larsze 
koleżanki. 

Na zakcńczenle tmprer.y 
odbyto elę wręczenie na­
gród 1 dyplomńw zwycięz­
com. Nagrody m.ln. arta· 
rowała ZS Uula. Start oraz 
spńłdzlelnle pracy „Przy. 
szłość Robotnicza" I „Drew· 
no··. 

Rozlosowano Już dalszą 

kolejność spotkań w hoke· 
Ju na lodz;le o mlstrwstw~ 
Juniorów m. U>dzl. l' tRk w 
dniu 15 bm. o godz 16.JO 
na lodowisku Wlóknlarza 
zmierzy &tę zespól Włók· 

nla rza z XI PGIL 

- sami nawet nie przy­
p!llzczallśmy, te wśród na· 
szych uczniów będzle tylu 
utalentowanych plęśctorzy, 

Jak wiecie. w Plerw''-Ym 
Kroku Bokserskim wypad• 
tiśmy nadspo>dzlewanle do• 
brze, mamy dwóch mistrzów 
1 dwóch wicemistrzów. Ro· 
zegra\lśmy jut towarzyslll 
mecz bokserski w Lowtczu 
& tamteJst.ym „Zrywem•• l 

mimo przegrane) 1 :9}chloi>• 
cy wypadli dobrze - kon· 
tynuuJe rozmowfll ob. zy ... 
mak, - t.owtczanom wtnn•· 
t.my rewanż, który poita• 
ramy się doprowadzić do 
skutku, mote Jeszcze w 
stycmiu. I..lczymy, te uda 
nam się wypożyczyć Jedn­
z sal, edyt w eull, Jak wi­
dzicie. nte mamy nawet 

ringu. 

Międzynarndowe zawody na1ciarskie 
w Swierdłowsku 

'W niedzielę Debisz 

W tym samym dolu na 
tym samym lodow:...~ku o 
godz. 18 rozegrany zosta­
n ie drugi mecz pomiędzy 

.VI TPD a I (ilmnazjum Im 
Kopernika. 

16 bm. na lodowisku 
Spójni o godz. 16 zm ierzą 

się: Xl PGIL - I Glmna· 
zjum Im. Kopernika. a no 
lodowisku Włókniarza o 
godz. 16 Włókniarz - VI 
TPD. 

17 bm. na lodo,vt..„ku 
Spójni junior zy łódzkie) 

Gwardii rozegrają spotka· 
nie z VI TPD. 

Gwardia 
Włókniarz lb 

19:5 
Mecz hokejowy o ml· 

strzOS>t wo Łodzi Gwardia·· 
Włókniarz lb zai<01iczyl 
się zwyolęstwem gwardzi­
s tów 19:5 (5:2 , 9:1. 5:2J . 

Bramki dla Gwardii zdo­
bvll· Pisklak - 7. Lm·· 
kow.skl _ 5, Hormokl- 4. 
Tobola _ 3. Dla pol«:ina· 
nvch: Trzciński. Stachur· 
ski. Helman. Olejniczak l 
s"'mobójcz.a. 

z kolei przyglądając 11ę 

treningowi zapytujemy o 
postępy w nauce, I tu •PO· 
tyka nas przy)emna nie· 

5pod:zlanka. Chłopcy budzo 
llobr:ze się uczą. Władysław 
PeWC• - uczel'l IV l<IUY 
elektrycmeJ )est przodOW• 
niklem nauki. Bardzo do• 
bre oceny posiadają M•­
ślińskl l Grabka. ZMP-owiec 
Madejski rOwnlet potrafi 
łączyć uprawianie sportu z 
dobrymi wynikami naW<I. 

Nic więc dziwnego, te 
klerowntclwo T PW na rów· 
ni z zawodnikami Jest :lum· 
ne z lcłl sukcesów w spor· 
cie 1 nauce. 

- Przyjemnie pracuje się 
z chętną, ambitną I zdolną 
młod:tietą - stwierdza In· 

Polacy dopiero na 7 miejscu 
SWIERDLOWSK. 

14 bm., w trzecim dniu 
międzynarodowych za. 
wodów narciarskich, w 
górach Uktusskich pod 
Swierdłowskiem roze­
grano bieg sztafetowy 
4 x 10 km. Stairtowało 8 
sztafet: cztery zespoły 

ZSRR, dwa Finlandii i 
po jednym z CSR i Pol­
ski. 
Zwycięstwo odniosła I 

drużyna ZSRR w skła-

O mistrzostwo świata 

Meksyk- USA 4: 2 
w eliminacyjnym meczu 

pltkarsklm o m•sll7.061WO 
św i ata Meksyk pokouał 

USA 4:2 (2:01. P.oprzednlo 
drużyna ta dwukrotnie wv· 
grała • reprez.entacJą Hal· 
u 1 dzięki temu Meksyk 
s\!lł się pewnym Cloallsr~ 

turnieju o ml!lrzostwo 

świata. 

dzie: Terentiew, Kołczin, 
Oljas.z:ew, Kuzin, uzys­
kując czas 2:1S:l3 godz. 
Drugie miejsce zajęła I 
drużyna Finlandii 
2:19:03 godz.., a trzeoie 
miejsce II zespół ZSRR 
w czasie 2:20:52 godz. 

Indywidualnie najlep­
szy czas - 34,12 min. u­
zyskał biegnący na 
pierwszej zmianie Te­
rentiew (I drużyna 
ZSRR). 
Drużyna polska zajęła 

VII miejsce w cu.sie 
2:31:39 godz. przed Cze­
chosłowacją - 2:32:46 
godz. 

Z Polaków najlepszy 
czas - 37,22 min. uzys­
kał Krzeptowski. 

Kolejność miejsc od 
4 do 6 jest następująca: 

Finlandia II - 2:21:41, 
ZSRR III 2:23:23, 
ZSRR IV - 2:25:05. 

W piątek, 15 bm„ w 
ostatnim dniu zawodów 
odbędzie się bieg na 
dyst. 50 Jon. 

1 wystąpi na łódzkim ringu 
Bokserzy łódzkie) Gwa.r· 

dl! bardzo starannie przy· 
gotowują się do swego 
najbliższego meczu o wej· 
ścl10 do li ligi. M...-z ten 
rozegrany zostanie w ole· 
dzielę, a przeciwnikiem 
łodzian będzie dość silny 
zespół Gwardii (Opcle). O· 
polanie w plerwsl)m me· 
czu mistrzowskim zreml· 

sowall ze Spójnią (Z•embl­
ce) 10:10. Obserwatorzy to­
go •potkania twlerd•11 nie· 
mal Jednogłośn ie. te ten 
kor\cowy wynik nal•ZY u­
watać za przy pad ~owy I 
dość szczęśliwy dla Spój· 

te „Gwardia" wystąpi w 
wybitnie wzmocnionym 
ekladzle. Powrócił n" ring 
Nlewadzlł, Wystąpi OleJ· 
nlk. ROwnlet Deblqz o­
świadczył, 11 CZUJ& ••o; do­
brze I w oledzlelę spróbU· 
Je swych sił na rlngu. Nn 
mecz ten przyjedzie kom · 
piet na)lepsiych !edzlńw z 
Warszawy. I tak w rtngu 
sędziować bedzle Llsow· 
ski , a w roll sedzlego pun­
ktowego wystąpi major 
Neudlng. 

Mecz rozegrany z-;istante 
w hall sportowe) ua Wt· 
dzewle o godz. 17, 

ni, gdyt Trojanows~I ...... ----------
(Gwardia) prowadził na 
punkty, a Jedynie wskutek 
kontuzji luku brwloweao. 
przeiral przez tko. 

Ale nie tylko plęklan:e 

przygotowują się do ttogo 
decydu)ącego pojedynku 
Pracują równlet sztaby 
obu zalntere.sowanycb 1ek· 
cjl. 

Lodzlanle. podobnie zre 
szlą Jak to czynią lont. ni" 
zdradzają swego a:<łarlu . 

Czy Istotnie szykuj!\ <tBm 

jakf\ś miłą nlesporl1iAnkę? 

Wszystko wskazuje ns. to. 

Je~zeze 
w lym roku 

wyrośnie w Piotrkowie 
hala sportowa 

Dowlad ujemy się. te 
Jeszcze w roku blcżą· 
cym Piotrków wzboga<'I 
się o halę sportową dla 
bokserów I koszykarzy. 
obliczoną na 2 tysiące 
miejsc. I nwcstorem tej 
tak potrzebneJ w tym 
mlc~cie hall będzie Unia. 

Specialny ·pokój 
clłł dzieci publicinofci 

powstaje 

przy Telize im. Jaracza 
Dla matek lubiących teatr, 

posiadających małe dzieci, 
mamy miłą wiadomość, Initi­
ki zobowiązaniu jakie podjęli 
pracownicy Teatru im. Jara~ 
cza dla uczczenia II Zjazdu 
partii, w końcu tego miesiąca, 
zostanie otwar!ćl na terenie 
Teatru im. J ara<:Za „przecho­
walnia" dzieci. 

Już dillla 31 stycmn.ia br. (w 
niedzielę) na popołudniowe 

przedstawienie rodzice będą 
mogli przyjść ze "wymi pocie· 
chami. ' 

15 stycznia 1954 r. (nr 12J 

~DCA PDA.WNY ~ 

Kiedy można otrzymać 

w 
częściowe -zwolnienie 

czasie dnia pracy? 
Przepisy dotyczą<:e zwalnia­

nia pracowniików z ~Cl dnia 
pracy przez; kierownictwo za­
kładu zamieszczone są w róż· 
nych aktach prawnych, 

Poniżej podajemy kilka 

pra<:y do miejsc.a zamieszka• 
nia jest niemożliwy, mają 
prawo do zwolnienia z 'Pracy 
na jeden dzień w miesiącu _ 
w soboty lub poniedziałki, bez 
wynagrodzenia za czas zwol­
nienia. Do współpracy przy organi- najważniejszych prl.ypadków 

zowianiu tego rodroju przed- I uzasadniających prawo do u- 1--------------
szkola przytea'loralnego zgłosi- zyskania zwclnienia, A 
ły się członkinie Koła Wycho- ) K" . t kl d '' nna Karent'na" 
wawczego IZMP prz;y pr11ed· a i~owmc "'.O :r.a a .u 
szkolu TPD nr 18. Podczas , pracy moz~ zwolnić pracowni-

. ·d r--'z'1c będ l - Ka na częsć dnia pracy dla zno'w na ekranach ł6dzk1'ch więc, g Y vu. ~ ą og ą załatwienia ważnych spraw o-
dali przedstayvieme, dzieci pod sobistych, o ile niezałatwienie 
fac~ową opi7ką wychowa~- ich mogłoby narazić praco­
ci;yn będą tnę wesoło bawi- ik . · t t l b 
ly w specjalnie dla nich prze- wn a ~ powa~ą '. ra ę u 
znaczonym, odremontow,anym uszczer na z rowiu. 

Okręgowy Zarząd Kin wzna· 
wia od dni.a 16 stycznia co· 
dziennie o godz. 20,15, w klnie 
„Bałtyk", wyświetlanie filmu 
pt. „Anna Karenlna" w wer­
sji oryginalnej. Bilety na ten 
film nabywać będzie można 

codziennie w kasie kina już 
od godz. 14. 

i odświeżon_ym lokalu. b) Pracownicy uczęszczający 
do szkół mają prawo do odpo· 
wiedn.ich zwolnień, „Pl7X!Chowalnia" mieścić 

eię będzie na terenie Teatru 
im. Jaracza (wejście od. ul. 
Kilińskiego 45) i czynna. będzie 
oo drug~ nledzielę w OASle 
pnedsławień popołudnio· 
wych. 

Pokój dla dzieci przy Tea­
trz.e im. Jaracza będtie pierw­
s-zą tego rodzaju placówką na 
terenie Łodzi. 

Konsulłacie 
dla słuchaczy 

Rolnfczego Studium 
Zaocznego 

w niedziel~. dnia" 17 om., o 
godz. Il. w gmachu Okręgowego 
Zarządu PGR przy ul. Pótnocmej 
27·29, odbędą się konsultJl.cje z 
matematyki I fizyki dla stu(jen­
tów I semestru RSZ przy SGGW, 

NOWY (Więckowskiego 151 
teatr nieczynny. 

POWSZECHNY (Obr. Stalln~radu 
21) - godz. 19.15 - ,.fircyl< 
w zalotach„ 

IM. ST. JARACZA (St. Jar~<0;:e 271 
- godz. 19 - „Chlrurą" 

MUZYCZNY (Piotrkowska 243) -· 
godz. 19.15 - „Dona Juan:ta.0 

ARLEKIN (Plotrkows•ka 152) -
godz. 17 - ,.Smok w N.eswa. 
rowie" 

PINOKIO (Kopernika 16) - godz. 
17 - „Trzy misie„ 

FILHARMONIA (Narutowicza 201 
- godz. 19.30 - XVIII Kon­
cert Symfoniczny, W p"'ogra­
mie Mo!Uu.sz.ko, Baird. c..zaJ­
kowskl. 

0$RODEK PROPAGANDY SZTUKI 
(park Sienkiewicza) - godz. 
10-13 I 15-18 - wystawa 
pn, „Prace wybrane z Ili Oąól­
nopolsl<leJ Wystawy Plastyko". 

MUZEA 
PRZYRODNICZE (park Slenklewl· 

cza) - czynne od godz. IO do 
17. 

SZTUKI (Więckowskiego 36) 
ctynne od godz. 9 do 15. 

ARCHEOLOGICZNE (plac Wolno. 
ścl 14) - czynne od godz. 10 
do 18. 

BAŁ. TYK (Narutowicza 20) 
„Wiosna w Moskwie" - godz. 
16, 18, 20. 

GDYNIA (Przejazd 2) - Program 
!llmów dokumentalnych I kul · 

turalno-0swlatowych: „Młodzi 
hodowcy królłków". „Piewca 
Uralu", „Swiat Młodych" 6-53 
PKF 3.54 - godz. lB, 19, 20. 
Program dla najmlooi'!ZYCh; 
,,Brylant mafeqo kcąuclka", 
„~ali:ny zając:.", „Serce boha· 
tera• - godz. 16, 17. 

Mt.ODA GWARDIA (Zielona 2) -
11lwan Groźny" - godz. 16, 
18. 20. 

MUZA (Pabianicka. 173) - „Tak­
sówka nr 3886" - godz. 18, 
20. 

PIONIER (Franciszkańska :Jl) 
.,Nieza.pomn/Miy rok 1919" 
godz. 17. 19. 

POLONIA (Piotrkowska 67) 
„Nędznicy" li ser. godz. 
16. 18, 20. 

PRZEDWIOSNIE (żeroansklego 741 
- „Ar«ma śmiałych•' - godz. 
lB, 20. 

c) Pracowni<:y pełniący 

funkcje wykładowców (w 
&zlrnlach wyższych, partyj­
nych, średnich zawodowych, 
kursach zaw<>dowych) winni 
być zwalniani z części dni.a 
pracy na czas wykładów. 

d) Pracownicy zarejestro-
wani jako krwiodawcy, win. 
ni być zwalniani w celu od· 
dania krwi i poddania się ba­
daniom lekarskim. 

e) Pracownicy, pełniący dy­
żur po ukończeniu normalne­
go czasu pracy, winni otrzy­
mać z.wolnierrie z pracy w na­
stępnych dniach, na równą <>­
krerowi dyżuru ilość godzin 
pracy. Ma U> zastosowanie o 
tyle, o ile umowa o pracę lub 
układ zbiorowy nie przewi­
duje w tych przyp.adkach do· 
datkowego wynagrodzenia. 

Pracownicy pracujący w 
miejscowości, położonej w ta­
kiej odległości od stałego 
miejsca ich zamieszkani.a, że 
codzienny powrót z miej~<:a 

1 MAJA (Klllńsklego 178) 
,, Przełom" I ser. - goch~. 17, 
19. 

REKORD (Rzgowska 2) - „Ostat­
nia bitwa" - godz. 18. 20. 

ROMA (Rzgowska B4J - „Droąa 
nadziel" - godz. !B, 20. 

SOJUSZ fNowe Ztotno) - „w,. 
ą;erskle melodie" godz. 
18.30. 

$WIT (Bałucki Rynek) - „Cywil 
na sta.dlonle" - !{od•. IB. 20. 

TATRY (Slen~lewlcza 40) - HLu­
bow Jarowlija .... 4 r ser. - gOd.i... 
16, 18. 20. 

Wł SŁ.A f Przejazd I) - „Podsttp 
swatk" - ~odz. 16, lB, 20. 

Wt.óKNIARZ (Próchnika Hi) -
„Kotowski" - godz. 16, 16, 
20. 

WOLNOSC (Przyby"'"'"'\9kl•go 16) 
- „Mury Małapaąi" - godz. 
16, 18, 20. 

ZACHĘ'.TA (Zgierska 26) - „Mło­
de Hrca" - godz. 18, 20. 

DWORCOWE (Dworżec Kallsk11 -
„Narciarstwo". „Nauka ł tech­
nika" I 1·50 „Fujarka I dzba· 
nuuel<" PKF 1·54 - godz. 16, 

17, IB, 19. 20. 21, 22. 

Dzisiejszej noc:y dyżuru)'! nastf· 
pu)~ce apteki: Plotrkows-kl 95. 
Armil Czerwonej 53, ZgleNka 6!l 
Pl, Wolności 2, Nowotki 91. 
Rzgowska 51, Gdańska 23, Al. 
Kościuszki 48. 

Dy:l:ur polo~nkze>.ąlnekoloqocz­
ny: Od godz. 6 do 20 dyi.uruje 
Sz pital Im. Cur'e-Sktodowsklej, 
ul. Curie-Skłodowskiej IJ. Ort 
godz. 20 do B Szpila! Im. dr Ił. 
Wolf, ul. Lagl~wnlcka 34. 

Poqotowl• Ratunkowe - 2:;4.44 
Straż Pożarna - 8 
Miejska Komenda MO - 253·60 
Miejski Ośrodek lnformac11 -
159-15. 

( lIJtłDlii] 
PIĄTEK, 15 STYCZNIA 1954 R, 

ŁOD2, FALA 230,f m 

WIADOMOSC!: qodz. S.05, 6.30, 
7.55, _ 12.0.c, n.oo, 21 .oo, 23.50. 

6.00 Gimnastyka. 6.10 Kalen· 
darz radiowy 6.50 Muzyka. 
7 .OO ,.Jak pracują gminne spół· 
d7.l.elnle". 7.05 ,.Jak to się Win­
cent~ do Kubicy na służbę go· 
cizi!" - gawęda. 7.20 .. z mikr<>­
ronem pI"Łez mia.sto I wieś ". 7.30 
Muzyka ro"rywkowa. 12.15 „N!\ 
swojską nutę", 12.45 Audycja dla 
wsi. l3.00 Koncert l'(}ZJ'}'Wkowy 
w wyk. orkiestry LRPR p.'1. Hen­
ryk.a Deblcha. 13.40 Utwory na 
altówkę. 13.55 ln!ormacje 14.0u 
Program dn i.a. 14.10 Dla kl. J -
li - słuchowisko. 14.30 Dla ml­
rośników pleśni I muzyki. 15.00 
Uwertura. 15.10 Reportai. ll~erac• 
kl. 15.30 Dla dzieci op~!l<lanle. 
16.00 Wszechnica Radlowa -
kura n. 16.20 „Kto zaw•nll". 
16.35 Muzyka taneczna. 16.55 
,.Na boLskach I bieżniach". 17.05 
Radiowy klub racjonallzatorów. 
17.20 Muzyka. 17.30 .. z mikro· 
fonem przez miasto 1 wieś" . 17.40 
Muzyka rozrywkowa. 17.50 Re­
portaż pt. „Szeroka droga"'. lB.10 
„ Trybuna Rad \osluchac-za ". 18.25 
Kolejny odc. opowieści Wł. Rym­
kiewicza pt. „Zwycięzcy I maru· 
derzy". lB.40 Sonata F·dUr na 2 
fortepfsny. I 115< PtP4nl" 19.20 
Pogadanka sportowa. 11).'30 M\l· 
zvka I aktualno~cl. 20.00 Audy­
cja Jrteracka. 20.20 Koncert po­
puJ&rny. 20.58 Stan pogody. 21.26 
\Vladomoścl sport.owe. 21.36 M•1-
zyka taneczna. 21.50 „z zycln 
ZSRR" . 22.20 Radziecka muzyka 
k.a.meralna. 22.50 Muzyka t~necz. 
na. 23.20 Utwory Grażyny Bace­
wlczówny. 

WARSZAWA, FALA 1.322 m 

WtADOMOśCl : ąodz. 5.05, e.oo, 
7 .oo. 7 .55, 12.04, 1 6.00, 20.00, 
23.00. 

6.10 Muzyka rozrywkowe.. 6.50 
Gimnastyka. 7.20 Koru:ert poran· 
ny. 7.50 Kalendarz radiowy. a.oo 
Dla młodzieży szkól podstawo­

wych - audycja pt. .. Blr;>lc.ttna 
sztafeta"'. 8.20 Koncert muzyki 
populMOej. 9.00 Dla klas IX -
słuchowisko ,.Wlzów pracuje„. 
9.40 Dla przedszkoli - z~bawy 
rytmiczne pt. „Warszawsku pole­
czka". 11.05 Dla klas Ili - słu­
chowisko pt ... Opowieść warozaw­
skleJ cegly". 11.25 Muzyka l ak· 
tualnoścl. 12.15 „Na swoJsl<ą nu· 
tę". 12.45 Audycja dla wsi. 1.3.00 
Koncert rozrywkowy w wykona­
niu orkiestry rozglol!nl łódzkiej 
PR pod dyr, H. Deb\cha. 13.40 
Utwory na altówkę. 15.3C Dla 
dzJecl „Da.sl:e1ika'" cześć li opo­
wiadania K. Capka. 16.10 Utwo;·y 
fortepianowe. 16.25 Muzyka roz· 
rywkowa. 16.45 Skrzynka <>gólns 
PR. I 7.00 Radlowv kurs język• 
rosyJskiego dla zciawansowan.vch 
- lekcja 24. 17.20 Moniuszko. 
Uwertura do opery „Fils". 17.30 
Polskie melodie ludowe w wyk. 
Ludowe) Kapeli I Zespołu ~P '" · 
waczego>. JB.00 Na szerokim 
świecie. 18.15 „Mistrzowie woka · 
l!stykl radzieckiej". 18.45 „Siu· 
chamy muzyki", 19.15 Zagadk:i 
hlsloryclOna. 20 . .28 ll'ladomoścl 

sportowe. 20.38 Rob;-echt: ilP,w\a 
w!edeńsklch operetek. 20.45 
,.Miasto now.rch łudzi " odc. pow. 
21.05 Koncert symfoniczny " 
wyk. Wlell<leJ Orkiestry Symlo· 
nlcznej PR. 

Pracownicy poszukiwani 
SO tkaesell lub lka~y oa krosna anglelskle 

pracownik RSW ,,Prasa", 

W Zmarłym tracimy oddanego towa- , 
rzysza i pracownika. 

J;'ODSTAWOWA ORGANIZACJA 
PARTYJNA, RADA MIEJSC0-

94-K WA, DYREKCJA. 

neroJtJe zatrudnią ZPJ Im. W. Wr6blew1kle10 
w Lod&l, u\, Hlpoleczna 1 • 9. Zamlejscowym 
zaklad z.a~wnla pomieszczenie. Jednocl.eśnle 
poszukuje s!ę I błęgoweco. Zgłoszenia prz:vl• 
mule Dział Kadr. 62-K 

Inżyniera lub technika elektryka z praktyką 
oraz znajomością pracy warsl.tatoweJ na słćl· 

nowisku kierownika energetyki zatrudnią 

Zakłady Przemysłu Bawełnl.anego Im. Józe• 
fa Stalina Zakład „B" Łódź, ul. 8 Marca 25. 
Zgłoszenia osobiste do Dl.iału Personalne· 
go. 80·K CENTRALA PRODUKTOW NAFTOWICB 

Biuro Wojewódzkie 

w Łodzi, ul. Gda6ska. nr 70 

przypomina, te stosownie do uchwały 

Rady Pa1\stwa I Rady Ministrów z dnia 
14. 12. rn50 r., wszelkie zażalenia I odwo­
łania załatwia dyrektor CPN w ponie­
działki od godz. 15.30 do 17.30. Jeśli w po­
ni~działek przypada dzień wolny od pra· 
cy, dniem przyjęć jest najblii.szy dzień 

powszedni. 72-K 

Kotoniarzy, elektryków I robo•nlków &'OSPO• 

darczycb zatrudnią Zakłady Przemysłu Poń· 
czosznlczego Im. L. .Szenwalda w Łodzi. ul 
Wólczańska 187. Zgłoszenia osobiste przyj• 
muje Sekcja Personalna w godz. 8-16. 76·K 

Kalkulatora do stolarni, znającego roboty 
modelarskie I stolarskie zatrudni Łódzka Fa­
bryka Maszyn Jedwabniczych w Łodzi. ul. 
Żeromskiego 98. Warunki do omówienia w 
Dziale Kadr w godz. 7.30 - 16. 73-K 
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